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Odpowiedź rządu na interpelacje 
w  sprawie wypadków w Gdańsku

W arszawa, 8. 8. P A T . Dziś w  obecności człon­
ków  rządu z premierem gen. Sławojem Skład- 
kowskim na czele odbyło się plenarne posie­
dzenie Sejmu.

Marszałek Makowski zawiadom ił Izbę, ie  w  
dniu 3 marca przesłał na ręce Jego Ekscelen­
cji ks. nuncjusza F ilipa Corte&Pego gratulacje 
z powodu wyboru papieża Piusa X II. Natięp- 
nie marszałek zakomunikował, że od pana pre­
zesa Rady M inistrów nadeszły następujące od­
powiedzi na interpelacjo posłów w sprawie w y ­
padków w  Gdańsku:

1. Wicemarszałka dr Leona Surzyńskiego.
dopowiadając na interpelację posła dr Leo­

na Surzyńskiegu i innych w  sprawie ostatnich 
prowokacyjnych wystąpień antypolskich w 
udańsLu, mam zaszczyt zakomunikować co na* 
stępuje:

W  lutym rb. na terenie kawiarni „Langfuhr“  
we Wrzeszczu oraz na terenie politechniki 
gdańskiej doszło doi szeregu ubolewania god­
nych zajść pomiędzy studentami narodowości 
niemieckiej i  polskiej.

Incydenty te m iały charakter wyłącznie lo ­
kalny i nie przeniosły się na terenie Gdańska 
Puza ramy konfliktu w  łonie młodzieży aka­
demickiej.

Rząd polski, jak  zawsze ocenił te zajścia pod 
kijtem widzenia istotnego ich znaczenia poli­
tycznego, a nie pod wpływem  jakichkolw iek 
przejściowych nastrojów  młodzieży.

Stosunek sw ój do sprawy rząd polski ~ t a -  
lił nie tylko według m iary incydentów, którym 
nie zawsze można zapobiec a przede wszystkim 
według ustosunkowania się naczelnych władz 
gdańskich do zajść.

Obecnie prowadzone są pomiędzy Kom isa­
rzem Generalnym R. P. w  Gdańsku a Senatem 
W . M. Gdańska .ozm ow y celem likw idacji 
incydentu przy pełnym zachowaniu praw mło­
dzieży polskiej do studiów na politechnice 
gdańskiej. Można już obecnie wyrazić prze­
konanie, że żadnej straty w studiach, z  tytu­
łu ostatnich wypadków, młodzież polska w 
Gdańsku nie poniesie.

W yn ik i rozmów z Senatem W . M. Już w  naj­
bliższych dniach będą m ogły być zapew ne po­
dane do wiadomości publicznej

Prezes Rady M inistrów 
BŁAW O J S K ŁA D K O W S K I

P Ł A S Z C Z E  nieprzemakalne
(trenchcoats) 

oryg. angielskie w najwyższych gatunkach 
JU L  J U S  A A iA C H l, Kraków, Stradom 5

2. Juliusza Dudzińskiego:
W  odpowiedzi na interpelację posia Juliusza 

Dudzińskiego i tow. z dnia 22 lutego hr. w 
sprawie „obrazy naroctu polskiego przez Gdań- 
f zczan“  mam zaszczyt zakomunikować co na­
stępuje :

Interpelacja p. posła Dudzińskiego i tow., jak 
wynika z dołączonej do interpelacji fotografii, 
dotyczy w pierw  jzim rzędzie obraźliwej kartki, 
wyw ieszonej przez nieznanych sprawców^ w 

kawiarni „Langfu(tr“  we W izeszczu.
Na ząuanM Komisarza Generalnego R. P. Se­

nat W olnego Miasta przeprowadził w  tej spra­
w ie  dochodzenia, w którego wyniku złożył 
urzędowe oświadczenie, że o drażliwa wyw iesz­
ka . ie była dziełem studentów narodowości 
niemieckiej, w ten sposób odgradzając się cał­
kow icie w  imieniu w ładz i zorganizowanej 
studenteroi niemieckiej od tego niesmacznego 
wybryku.

Sprawa ta, jak i wynikłe z niej incydenty 
późniejsze, są przedmiotem rozmów pomiędzy 
Komisarzem Generalnym R. P. a Senatem W o l­
nego Miasta, prowadzony ch przez ton ostatni 
w  duchu pojednawczym i  z całkowitym zrozu­
mieniem dla praw, przysługujących studen­
tom Po/łakom w politechnice gdańskiej

Minister 
(— ) BECK

*  *  *
3. lvs. dr. Jozefa Lube skiego:
W  odpowiedzi na intei pelację posła ks. dr. 

Lubelskiego z dnia 23 stycznia br. „w  sprawie 
systematycznego tępienia polskości w Niem­
czech i  w  Gdańsku“  mam zaszczyt podać do 
wiadomości co następuje:

Zasady porozumienia polsko-niemieckiego

z 1931 r., regulujące stosunki m iędzy obu pań­
stwami ipso facto również dziedzinę wzajem 
nego poszanowania dały łem i wyraz przez 
jed.toorzmiąeę deklarację z dnia 5 listopada 
1937 r ,  w których każdy z  rządów w ramach 
swej Suwerenności określił sw oją  politykę 
do mniejszości niemieckiej, względnie polskiej. 
Dzięai temu ujęciu sairawy, mniejszość polska 
w Niemczech znalazła dostęp bezpośredni do 
kanclerza Rzeszy, co nie mało przyczyniło się 
do podniesienia poczucia słuszności bronionego 
przez nią stanowiska.

Z  drugiej jednak strony w  obecnych czasach 
w ielkich napięć zachodzą niestety liczne w y ­
padki, w  których czynniki lokalne oacnylajn 
się od zasadniczych lin ij, wrytyczonych przez 
obydwa rządy. Rząd polskf nie traci problemu 
mniejszości polskiej w  Niemczech z  oka i w 
najbliższym czasie p izew iduje spotkanie pized 
stawicieli centralnych władz administracyj­
nych Rzeczypospolitej Polskiej i Rzeszy nie­
mieckiej, którzy w przyjaznej form ie podejmą 
zbadanie tych spraw.

Jeżeli chodzi natomiast o  W olne Miasto 
Gdańsk, to prawa ludności polskiej na tym  te­
rytorium są w zasadzie zagwarantowane przez, 
statut W olnego Miasta, a w  szczególności uję­
te w umowach polsko-gdańskich, nad których 
wykonaniem rząd polski czuwa. Komisarz Ge­
neralny IŁ. P. w Gdańsku w każdym poszcze­
gólnym  wypadku, zasługującym na uwagę, in ­
terweniuje u władz gdańskich.

Minister 
(— ) BECK

Odpowiedź na interpelację posła ks. dr Lu­
belskiego została wystosowana w  końcu lute­
go b. r.

Znikome wyniki rozmów
angielsko-żydowsko-arabskith 

w Londynie
Londyn 8. 8. ŻAT. W czorajsze wieczorne 

spotkanie amgielsko-żydowsko-arabskie zakoń­
czyło się bez (konkretnych rezultatów, rzędo­
w o  komunikują, że oMągnimo z n i k o m y  
postęp w  rozmowach. Zadowolono się om ówie­
niem Ogólnych a s p e k tó w  problemu palestyń­
skiego i  zanalizowane zostało stanowisko ży­
dowi k ie  i  arabskie. Gąbin en angielski reprezen­
towany był na konferencji przez lorda Hali- 
faxa oraz m inistrów  MacDonalda, Butlera i 
Dufferina amd Ava. Arabów  reprezentował szef 
delegacji arabskiej, A li Maćher Pasza, poseł

Saudt.rabii w Londynie, Tkać1 ChamJ i m ini­
ster spraw zagraniczny Ir aku, Tessik Suwedzżi. 
Agencja Żydowska była reprezentowana przez 
kilku człorków  z drem Weizmannem na czele.

W  kołach angielskich utwierdza się przeko­
nanie, że mało jest nadziei nr spowodowanie 
zbliżenia aspiracji żydowsko-arabskich od 
nośnie do problemu palestyńskiego. Rząd an­
gielski ma *»becnie sform ułować «-stateczne 
swe wnioski. Jak sądzą,, wnioski te będą na 
ogół zgadzały się z  głównym i wytycznym i po­
przednich suggestlii m inistra kolon ii.



2 „N O W t u a ir a n iA -  czwartek 9 marca 1939

i V A  P O S T E R U N K U :

B E L G I A  

N A  R O Z D R O Ż U
(M. K .) Kraków, 9 marca.

Przewlekle przesilenie rządowe w Belgii za 
kończyło się, jak to można było przewidzieć, 
cięciem, królewskim. Senator Pierlot podjął 
ostatnią rozpaczliwą próbę utworzenia gabi­
netu, który miał się oprzeć głównie na socja­
listach i katolikach i w tym celu „ofiarował” 
socjalistom ministra finansów Gutta, które 
go plany deflacjonistyczne spotykały się ze 
stanowczym sprzeciwem nie tylko frakcji so­
cjalistycznej, lecz także lewego skrzydła stron 
nictwa katolickiego, ale próba ta spaliła na 
panewce ,gdy się okazało, że nowy gabinet 
nie będzie miał większości w parlamencie. 
Król Leopold zdecydował się więc na rozwią 
zamie parlamentu, obarczając senatora Pierlo 
ta misją przeprowadzenia nowych wyborów.

Przez 3 tygodnie ciągnęło się przesilenie 
gabinetowe w Belgii Król Leopold szukał 
rozmaitych dróg zlikwidowania przesilenia. 
Niedawno zmarły przywódca katolicki Henri 
Jaspar próbował szczęścia z gabinetem, skła 
dającym się z samych fachowców, ale ta pró 
ba nie przypadła do smaku ugrupowaniom 
parlamentarnym. Senator Pierlot usiłował o- 
przeć się na katolikach i socjalistach, ale zgo 
da ta rozbiła się o program deflacjomstyczny 
ministra Gutta. Senator socjalistyczny Sou- 
dan zabiegał o poparcie liberałów, którzy jed 
nak stanowczo żądali głowy dra Martensa. 
Liberalny burmistrz Brukseli Max po porożu 
mieniu się z frakcją liberalną po kilku go­
dzinach zrzekł się misji utworzenia gabinetu. 
Zluzował go znowu senator Pierlot, wysuwa 
jąc plan zaciągnięcia pożyczki wewnętrznej 
dla sanacji sytuacji finansowej, bez ucieka 
nia się do radykalnej redukcji pensji urzęd­
niczych. Gdy i ta i plan się rozbił, pozostało 
jako jedyne wyjście —  rozwiązanie parlamen 
tu.

By zrozumieć istotę przesilenia rządowego 
w Belgii, przypomnieć sobie musimy aferę 
dra Martensa. A fera ta miała wprawdzie pod 
idad natury osobistej, ale odsłoniła olbrzy­
mie trudności strukturalne państwa belgij­
skiego. Dr Martens, jeden z przywódców „ak­
tywistów”  tj. odłamu ludności flamandzkiej, 
który podczas wojny światowej chciał oder­
wać ziemie flamandzkie od Belgii, był człon­
kiem Rady flamandzkiej, utworzonej przez 
Niemcy, a więc ministrem z łaski Niemiec 
Po wojnie uciekł dr Martens do Berlina, ale 
iostał zaocznie w roku 1920 skazany na 
śmierć. Parlament belgijski uchwalił wpraw­
dzie później ustawę o amnestii dla pcłitycz 
rych zbrodniarzy z okresu wojny światowej 
tak, że dr Martens mógł wrócić z powrotem 
lo ojczyzny, ale partia liberalna nie mogła 
iię pogodzić z jego nominacją na członka no­
wo. otwartej flamandzkiej Akademii dla me­
dycyny. Na próżno bronił Spaak tej nomina­
cji królewskiej, motywując ją  tym, że nale- 
iy wyciągnąć wszelkie konsekwencje z am- 
restii i raz na zawsze dla dobra kraju po­
grzebać wszystkie dawniejsze spory orienta 
:yjne. Liberali stale odpowiadali, że dobro- 
iziejstwo amnestii nie kwalifikuje jeszcze 
:,d rajcę ojczyzny do piastowania wysokiej go 
Iności w państwie, czemu zresztą dała wyraz 
;ama ustawa amnestyjna, odbierająca am- 
lestiowanym zbrodniarzom politycznym pra 
vo zasiadania w parlamencie. Senator Pier- 
ot a następnie socjalista Soudan ofiarowali 
ibeiałom kompromis w postaci komisji dla 
sbadania afery Martensa. Sam dr Martens 
świadczył gotowość podania się do dymisji, 
ile wszystkie te formuły kompromisowe nie 
aialazły sympatycznego echa u liberałów, po 
siłkowanych krzykliwą agitacją walońskiej1 
organizacji kombatanckiej. Możemy pominąć 
.talsze perypetie tej afery, która wywołała 
przesilenie rządowe, bo o wiele ważniejszą 
jest analiza struktury ludnościowej Belgii.

Flamandczycy, językowo spokrewnieni z 
Holendrami, zamieszkują więcej niż połowę 
Belgii. Zajmują oni terytorium przeważnie 
rolnicze w północnej połaci Belgii, w której

BI. p .

T A D E U S Z  E P  S T E I N
PRZEMYSŁOWIEC 

odznaczony Komandorią i Krzyżem Oficerskim 
Orderu „Polski Odrodzonej"

zmarł po długich a ciężkich cierpieniach dnia 8-go marca 1939,
w 69 roku życia.

Wyprowadzenie zwłok na miejsce wiecznego spoczynku nastąpi jutro* 
w piątek dnia 10-go marca b. r. o godz. 12-ej w południe z hali domu przed- 
pogrzebowego cmentarza żydowskiego przy ul. Miodowej w Krakowie

RODZINA,

jednak znajdujemy silny przemysł tekstylny 
i metalurgiczny, oraz kopalnie węgla w za­
głębiu limburskim i największy port handlo­
wy Antwerpię. Południową czść Belgii bar­
dziej przemysłową zajmuje ludność waloń­
ska. Historia Flamandii i je j kultury jest 
ściśle związana z Holandią. Podczas gdy jed­
nak Holandia już w 16-tym stuleciu wywal­
czyła swoją niepodległość polityczną, pro­
wincje flamandzkie, stanowiące obecnie 
część Belgii, przechodziły rozmaite koleje. 
Za czasów Napoleona dostała się Belgia pod 
panowanie Francji, a wtenczas zaczął się 
proces wynaradowiania ludności flamandz­
kiej. Po upadku Napoleona dostała się Bel­
gia pod panowanie Holandii, która ze swej 
strony zaczęła wynaradawiać francuską lud­
ność walońską. W  r. 1830, po rewolucji w 
Paryżu, oderwała się Belgia od Holandii, 
wchodząc w okres monarchii konstytucyj­
nej. Proklamowano wtenczas język francu­
ski jako jedyny język urzędowy tak w armii 
jak i w administracji i  sądownictwie. Pod­
czas wojny światowej usiłowali aktywiści 
flamandzcy w oparciu o Niemcy uniezależnić 
się od państwa belgijskiego. Po wojnie świa­
towej zrozumiały miarodajne czynniki bel­
gijskie, że należy dojść do porozumienia z 
Flamandczykami. W  r. 1932 proklamowano 
równouprawnienie oba języków. To me za­
dowoliło jednak Flamandczyków, którzy wy 
sunęli hasło zupełnej decentralizacji Flaman 
dii 1 przyznania ludności flamandzkiej auto­
nomii w ramach państwa belgijskiego. Zwo­
lennikiem tej koncepcji jest król belgijski, 
który pozyskał dla niej b. premiera Spaaka. 
Problem flamandzki przestał być sprawą 
partyj politycznych, bo widzimy podział na 
Flamandczyków i Wałończyków we wszysf> 
kich partiach politycznych. Jednym z naj­
gorliwszych pionierów autonomii flamandz­
kiej jest np. znany burmistrz Antwerpii so­
cjalista Kamil Huismanns, a w samej partii 
socjalistycznej widzimy rozłam na część fla­
mandzką 1 walońską,

Doniosłość tego problemu ilustruje nam 
następująca statystyka: W  Belgii (bez przy 
łączonych po wojnie okręgów Eupen i Mal- 
medy) mówiło po flamandzku 3.185.100 lu­
dzi a po francusku 2.833.334 obywateli, re­

szta zaś ludności mówiła obu językami, a 
mała garsteczka mówiła tylko po niemiecku. 
Gdy uwzględnimy te cyfry, zrozumiemy do­
piero konieczność przebudowy ustrojowej 
państwa belgijskiego. Nie można rządzić kra 
jem wbrew odłamowi, stanowiącemu więk­
szość ludności. Sama sprawa dra Martensa 
schodzi tutaj na plan dalszy. Dużej roli też 
nie odgrywa sprawa programu finansowego 
tak nieszczęśliwie zaogniona pod wpływem 
ostrego przesilenia gospodarczego, jakie te­
raz przechodzi Belgia. Panuje wprawdzie w 
tej dziedzinie dość wielka rozbieżność zdań, 
bo liberali są przeciwnikami etatyzmu i  in- 
terwencjonzmu państwowego. Katolicy cią­
żą ku organizacji stanowej, domagając się 
kontroli nad przemysłem i ochrony drobno­
mieszczaństwa i chłopstwa, socjaliści nato­
miast szukają zbawienia w robotach publicz 
nych i w inicjatywie gospodarczej państwa, 
ale, jak już powiedzieliśmy, trudności znale­
zienia jakiejś formuły kompromisowej 
dadzą się mimo wszystko łatwo pokonać, 
chociażby drogą umiarkowanej inflacji.

Nowe wybory są niejako momentem decy 
dującym dla przyszłości państwa belgijskie­
go. Życzyć by należało temu krajowi szcze­
rze demokratycznemu, by wyszedł obronną 
ręką z olbrzymich trudności, pi*ed którymi 
stanął. Trudno przewidzieć, jaki będzie re­
zultat wyborów, ale katastrofą dla Belgii by 
loby zwycięstwo żywiołów skrajnie nacjona­
listycznych po obu stronach barykady. Gro­
źnym memento dla obu tak namiętnie się te­
raz zwalczających obozów powinno się stać 
olbrzymie zainteresowanie dla ludności fla­
mandzkiej ze strony Trzeciej Rzeszy. Coraz 
liczniejsze są w prasie niemieckiej głosy, 
przedstawiające Flamandczyków jako ple­
mię niemieckie i przemawiające za „powro­
tem”  13 milionów ludności holenderskiej i 
flamandzkiej na łono Trzeciej Rzeszy. Może 
ten apel do stworzenia wielkich Niemiec, 
składających się z przeszło 90-ciu milionów 
ludności na wypadek przyłączenia do Trze­
ciej Rzeszy Holandii i Flamandii, będzie tym 
przysłowiowym strumieniem zimnej wody, 
który otrzeźwi wybujałe namiętności obu od 
łamów ludności Belgii.

W jakiej mierze poprą Niemcy 
rewindykacje wioskie

Anglia z całym spokojem oczekuje rozwoju wypadków
(Specjalna służba inform. „Now. Dziennika” )

Londyn, 8. 3. (P ). W  londyńskich kołach po­
litycznych zwraca się uwagę na znamienny 
fakt, że od jakiegoś czasu wybitnie osłabła ak­
tywność dyplomatyczna, szczególnie jeśli cho­
dzi o zasadnicze problemy, które ciągle znaj­
dują się w centrum zainteresowania opinii pu­
blicznej świata... Zamiast tego natomiast roz­
wija się intensywna akcja gospodarcza, pro­
wadzona przez Londyn w różnych kierunkach.

Te same kola wyjaśniają, że wysiłek Anglii, 
zmierzający do rozbudowy stosunków gospo­
darczych na szerokiej płaszczyźnie, jest ściśle

związany zarówno z problemem śródziemno­
morskim jak i z zagadnieniem afrykańskim.

Rozmowy nad sprawą wymiany gospodar­
czej, nad zwiększeniem eksportu i nad nowym 
podziałem surowców, które miały miejsce o- 
statnio między przedstawicielem Anglii Gwat- 
kinem a reprezentantami Rzeszy niemieckiej, 
poświęcone były również problemowi kolonij, 
choć tylko pobieżnie. Jednakowoż kiedy te 
sprawy przedyskutowane zostaną w sposób 
wyczerpujący, najprawdopodobniej sprawa 
włoskich rewindykacyj kolonialnych wyświe-
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TADEUSZ EPSTEIN
przemysłowiec 

Wiceprezes Izby Przem ysłowo-Handlowej w  Krakowie i b. długoletni jej Prezes
b. Radny stoł. król. miasta Krakowa, b. Członek Państwowej Rady Finansowej, b. Członek Państwowej Rady Celnej, 
b. Członek Państwowe] Rady Komunikacyjnej, Założyciel i Prezes Giełdy Pieniężnej w Krakowie, Założyciel G.eidy 
Zbożowo-Towarowej w Krakowie, b. Wiceprezes Centralnego Związku Przemysłu Polskiego, Wiceprezes Związku 
Przemysłowców w Krakowie, Prezes Kuratorium b. Wyższego Studium Handlowego w  Krakowie, Członek i b. 
Prezes Kuratorii Szkoły Ekonomiczno-Handlowej w Krakowie, Członek Zarządów licznych instytucji gospodarczych

i społecznych

odznaczony Komandoria I Krzyżem  Oficerskim Orderu „Polski Odrodzonej"
urodzony dnia b czerwca 18 <0 r. 
zmarł dnia 8-go marca 1939 r.

Wyprowadzenie zwłok na miejsce wiecznego spoczynku nastąpi w piątek, dnia 10-go marca br.
O godz. 12 W południe z hali Domu Przedpogrzebowego Cmentarza Żydowskiego przy ul. Miodowej.

IZBA PRZEMYSŁOWO-HANDLOWA w KRAKOWIE.

Z A K A Z  UBOJU R YTU A LN EG O
jest pogwałceniem religll i konstytucji

Rezolucje zjazdu duchowieństwa żydowskiego
Warszawa 8. 3. (C ) Konferencja rabinów u- 

chwaliła rezolucje, składające się z 10 pun­
któw:

1) Konferencja z całą autorytatywną kate- 
gorycznością stwierdza, że ubój rytualny jest 
dogmatem zarówno Starego Testamentu jak i 
Talmudu i  wyraża rozgoryczenie, że osoby, 
wyznające inną religię, wypow iadają inne po­
glądy w  sprawie, w  której powołani są do 
opiniowania wyłącznie duchowni żydowscy, 
wprowadzając izby ustawodawcze w błąd.

2) Zakaz uboju rytualnego byłby

pogwałceniem re iig ii żydowskiej i na­
ruszeniem zasad Konstytucji.

3) Konferencja apeluje do rządu i ciał usta­
wodawczych o okazanie

tradycyjnej polskiej tolerancji reli­
gijnej

i nie popełniała grzechu pogwałcenia sumienia 
wierzącej ludności żydowskiej.

4 ) Konferencja wyraża przekonanie, że w  
tej sprawie także Żydzi ide ortodoksyjni przy­
łączą się do ogółu żydowskiego przeciwko 
grożącej ustawie.

5) Konferencja oświadcza, iż jest obowiąz-

kiem każdego Żyda uczyuić wszystko, co jest 
w  jego  mocy, aby udaremnić ten zamach na 
nakazy Tory. i apeluje szczególnie gorąco do 
Żydów, którzy dotychczas nie przestrzegali 
nakazów „kaszrut".

6) W  dniu, w  którym  projekt ustawy w ej­
dzie pod obrady plenum sejmowego, będzie 
proklamowany post powszechny i dzień mo­
dłów. Wszyscy Żydzi, mężczyźni i kobiety po­
nad 18 lat mają się zbierać w  synagogach, 
gdzie obwołane będzie „cherem " (k lątw a) na
tych rzeźników, którzy świadomie wprowa­

dzają w  błąd Żydów bogobojnych, sprzedając 
mięso trefne za koszerne.

7) W  dniach od 14— 30 marca br. w całym 
kraju ma być zawieszony ubój rytualny. W  
tych dniach Żydzi powinni się wstrzymać od

spożywania mięsa z  wyjątkiem drobiu. Jatki 
żydowskie mają być zamknięte, a restauracje 
nie powinny wydawać mięsa z uboju zwierząt 
gospodarskich.

8) Konferencja apeluje do rzeźników żydow ­
skich, aby przyczynili się do potanienia mięsa 
koszernego celem zmniejszenia rozpiętości cen 
między mięsem koszernym a niekoszernym.

9) Rabini wzywani są do bezwzględnej w al­
ki z rzezakami, którzy uprawiają rzemiosło 
bez licencji.

10) Rabini wzywają Żydów do wytrwania 
w tej ciężkiej próbie religii żydowskiej.

W reszcie konferencja uchwaliła zwrócić się 
z protestem do p. premiera i ministra W R  i OP 
o niedopuszczenie do wprowadzenia tej usta­
wy w  życie.

Zgon prof. Wł
W arszawa 8. 3. Dziś o godzinie 4 po długiej 

i ciężkiej chorobie zmarł ś. p. W ładysław  Za­
wadzki, b. minister skarbu, profesor W yższej

L Zawadzkiego
I Szkoły Handlowej w W arszawie i Uniwersy- 
1 tetu Stefana Batorego w  W iln ie. Pogrzeb od- 
[ będzie się w  W ilnie, w sobotę 11. bm.

tlona zostanie bez reszty i rozwiana zostanie 
owa tajemniczość, która dotychczas otacza ca­
łe to zagadnienie. Dopiero wtedy można będzie 
stwierdzić, w  jakiej mierze Niemcy gotowe są 
poprzeć pretensje włoskie i czy w ogóle Rze­
sza nosi się z zamiarem ścisłego połączenia 
swych żądań kolonialnych z żądaniami w łoski­
m i i traktowania ich na jednej płaszczyźnie.

W  każdym razie należy stwierdzić, że na 
wszelką ewentualność Anglia  stara się rozsze­
rzyć m ożliw ie jak  najbardziej zakres swoich 
w p ływ ów  gospodarczych oczekując z  całym 
spokojem  dalszego rozwoju  sytuacji. Jest bo­
w iem  faktem, który się nie da zaprzeczyć, że 
w  opinii angielskiej dokonały się głębokie 
przemiany. Jakkolw iek nie zniknęły z  hory­
zontu politycznego symptomy niepewności i 
niepokoju, to jednak w  Anglii panuje przeko­
nanie, że w ielk ie mocarstwa demokratyczne 
są obecnie w  stanie skutecznie przeciwstawić 
się wszelkim  groźbom i  wszelkim  prowoka­
cjom .

W Palestynie
ziemi dla,

Przedstawiciele rządu wy
Londyn 8. 3. ŻA T . Na wczorajszym posie­

dzeniu przedstawicieli rządu z  Arabami prze­
dyskutowano obok sprawy im igracji także 
sprawę ustawodawstwa rolnego. Husseini o- 
świadczył, że n ie chodzi o  to, iż  przez nabywa­
nie ro li przez Żydów  w Palestynie Arabowie 
stają się bezrolni, ale przede wszystkim o to, 
że w  Palestynie w  ogóle nie m a ( ! )  dość ziemi 
dla ludności arabskiej.

Dużo uwagi poświęcono sprawie przyszłego 
ustroju w Palestynie. M inister kolon ii m iał za­
znaczyć, że sugerując ustanowienie okresu 
przejściowego rząd bynajmniej nie zamierza z 
góry określić czasu trwania tego okresu, w y ­
chodząc z  założenia, że będzie on określony w

nie ma dość 
. . .  Arabów
rachują bredni arabskich

toku rozwoju  stosunków współpracy arabsko- 
żydowskiej.

W  kwestii zagwarantowania praw mniejszo 
ści żydowskiej minister kolon ii m iał sugero­
wać na okres przejściowy system kantonałiny X 
określonym i przepisami autonomii lokalnej na 
obszarach arabskich i  żydowskich. W nioski 
rządu przewidywać mają powołanie za zasadzi* 
proporcjonalności Rady Ustawodawczej, kt6» 
re j uchwały w prawach im igracji wymagać bę­
dą n ietylko łącznej większości całej izby, a l*  
poza tym  większość każdej frakcji z  osobna 
żydowskiej i  arabskiej. W  każdym wypadku 
W ysokiem u Kom isarzow i przysługiwać ma 
prawo yeta.
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TADEUSZ EPSTEIN
Członek Zarządu naszej Spółki, zmarł dnia 8-go marca b. r. 

Zmarły położył wielkie zasługi około rozwoju naszej 5półkr, 
RADA N ADZO RCZA i ZARZĄD  
Fabryki Kabli S. A. w Krakowie.

Wiosna 1)39
Optymiści wyrażają coraz częściej przeko­

nanie, że wiosna br. będzie stanowiła niejako 
odwrócony obraz jesieni ubiegłego roku. Pod­
czas gdy w jesieni r. 1938 państwa demokra­
tyczne były w odwrocie, a trium fowały pań­
stwa totalne, to wiosna r. 1939 mu przynieść 
triumf państw demokratycznych i odwrót to- 
taliizmów. Prasa skrzętnie gromadzi pewne fak­
ty, przypisując im dużo znaczenia. A  na czoło 
tych faktów  wysuwa przede wszystkim stano­
wisko Stanów Zjednoczonych. M owy Roosevel- 
ta, z których dochodzą do nas tylko dalekie e- 
cha, uchwały Kongresu i Senatu amerykań­
skiego stanowią, zdaniem wielu, przełomowy 
czynnik w  sytuacji m iędzynarodowej. „Kurier 
W arszawski", omawiając częste wystąpienia 

Iioosevelta, pisze o nich;
. W ytrw a łość  w ystąp ień  prei.vdfc.nl a Roose- 

vona p rzec iw  państwom  - rządom  samowład- 
czo-zaborcizym jest n iew ą tp liw ie  jednym  z 
najpow ażn iejszych i na jw ażn iejszych  zjaw isk  
dzisiejszego życia m iędzynarodow ego. K tóżby  
bow iem  chciał w  nich upatrywać jedyn ie  czcze 
utarczki słow ne skoro, od trzech lat, im  spo­
sobność bardziej pokaźna, tym  też pew n ie j nie 
pom inie je j k ierow n ik  po lityk i S ianów  Z jed ­
noczonych dla coraz dobitn iejszych ośw iad ­
czeń w  tym  duchu? N ie  są to już n iew ą tp liw ie  
jedyn ie  m ow y, lecz ob jaw y kształtującego się 
i nabierającego coraz pełn iejszej i p rężn ie j­
szej św iadom ości stanowiska politycznego 
w ie lk iego  m ocarstwa m iędzy A tlantyk iem  a 
Pacyfik iem , spoglądającego poza te dwa p rze­
s tw o ry  na dokonyw ujące się już ogrom ne prze­
obrażenia w  Europie i w  A zji.

Autor wskazuje przy tej sposobności na u- 
derzające podobieństwo stanowiska, jakie za j­
m owały Stany Zjednoczone przed rokiem 1914.

Jest ono dość podobne do ic ii stanowiska 
w  przededniu i w  początku w ie lk ie j w o jn y  
Z przed ćw ierćw iecza . Stany Zjednoczone 
w idzą, że nie tylko zanosi się na w ie lk ie  
starcie św ia tow e, lecz że jest ono już w toku, 
zarów no w  podbojach na D alekim  W schodzie, 
jak w podbojach w  Europie. N ie  wkraczają, 
ale zbroją się same, przeznaczając w  tym  ro ­
ku jak dotąd, już przeszło 3 m iliardy dolarów  
aa cele obrout państwa, a zarazem zasilają 
państwa, w  których w idzą jutrzejszych sp rzy­
mierzeńców. To  podobieństw o z obrazem

A p o lity c zn ym  ówczesnym , p rzy  żyw szym  na­
wet rysunku obecnym, jest wcale uderzają­
ce, lecz może w łaśnie podziała zapobiegaw- 
6Zo.

W  „Naprzodzie*1 p. K. Czapiński omawia mo­
ralne i materialne motywy, dla któryrh Am e­
ryka wypowiada się przeciwko państwom to­
talnym i dochodzi do takiego wniosku:

Podczas debaty nad tym i projektam i zabrał 
głos p rzew odn iczący  kom isji m orskiej W ;n- 
ston, demokrata i w yp ow ied zia ł pamiętne 
ł lo w a : „N a le ży  dyktatorom  odpow iadać w  
tym  jedyn ym  języku, jaki rozum ieją" (cy tu ­
jem y za „ L ‘Eui ope N ou ve lle “ ).  Pam iętam y tak­
że, co w  sw ej m ow ie  rad iow ej pow iedzia ł 
P itm an, p rzew odn iczący  kom isji zagranicznej 
senatu: energiczn ie poparł po litykę Ruose- 
velta, tw ierdząc, że należy poprzeć demokra­
c je w  ich  w alce z dyktatoram i.

Jak w idzim y z tego, m ow y prezydenta Roo- 
seve lla  nie są bynajm niej czymś przypadko­
w ym ! W yn ika ją  z nastrojów  i in teresów  St. 
Z jednoczonych ; są poparte przez liczne i w p ly  
w o w e  koła polityczne. Cytowana przez nas 
ostatnia m owa lłoosevelta  jest jeszcze jed ­
nym  krokiem na obranej drodze.

N ic  w ię c  dziwnego, że te m ow y budzą g ło ­
śne echa. W szak w p ływ a ją  na układ s ił w 
Europie, N ie  mogą w ięc  być  obojętne także 
dla Polski

Na Inną stronę obecnej sytuacji m iędzynaro­
dowej zwraca uwagę „Dzienniic Powszechny", 
pisząc w tonie felietonowym :

Zdrow e samopoczucie angielskie znalazło 
sw ój sym boliczny niejako w yra z  w  od trzeh 
dni podziw ianym  ogótnie apetycie prem iera 
Chamberlaina. Apetyt ten zabłysnął na p rzy ­
jęciu  w  londyńskim  poselstw ie sow ieckim , po 
raz p ie rw szy  od stw orzen ia  św iata goszczą 
cym  brytyjsLiegu. prem iera-konserwatystę. Po. 
uznaniu rząuu gen. F ranco odw iedzin y  w  
przedstaw icie lstw ie  Sow ietów 7 m iały być  de­
m onstracją zasady polityk i zagranicznej, że

U OSÓB W  W IE K U  SUKDMM I STARSZYM  codziennie 
pól szklnuki naturalnej wody gorzkiej FRANC ISZKA- 
JÓZEFA uluiwia wypróżnienie, dobre trawienie, spokojny 
sen i poteignije w zadziwiającym stopniu czynność ko­
mórek mózgowych. Zapytajei- Waszegc lekarza.

Warszawa, 8. 3. P A T . Na dzisiejszym posie­
dzeniu Sejmu w czasie debaty nad projektem 
ustawy o porozumieniach kartelowych p. mini­
ster Przemyślu i Handlu Antoni Roman w ygło­
sił następujące przemówienie:

W ysoka izbo. Zabieram głos tylko dla paru 
uwag. Z argumentacją ogólną .antymonopolis- 
tyczną, która była tutaj przedstawiona, najzu­
pełniej się zgadzam, zresztą ze słów poszczegól 
nych panów posłów, którzy przemawiali, w y­
nikało, że zdają sobie z tego sprawę. Zwracam 
jedynie uwagę, że w szeregu argumentów by­
ły błędy i to dosyć poważne, ale nie chcę wcho 
dzić w moją dawną skórę profesorską i o tych 
błędach mówić. Każdy z nas takie błędy popeł­
nia. zgadzam się również z rezolucją p. Lech- 
nickiego. Ta rezolucja jest nie tylko przyjęta 
przeze mnie, ale z entuzjazmem przyjęta, gdyż 
tam jest powiedziane, że rew izja w stosunku 
do karteli jest niedostateczna, że trzeba sięgać 
głebiej i w sprawach organizacyjnych i tak sa­
mo w kwestii kosztów zagranicznych.

5 kwietnia otrzyma Francja 
nowego prezydenta

Paryż, b. 3. (R ) Dziś z rana potwierdzono ze 
strony oficjalnej, iż zgromadzenie narodowe, 
które dokona obioru nowego prezydenta re* 
publiki francuskiej, odbędzie się wedle wszel­
kiego prawdopodobieństwu dnia 5 kwietnia br.

różn ice ideologiczne nie mają w p ływ u  na sto­
sunki m iędzy państwami,

Chamberlain b aw ił w  poselstw ie godzinę. 
Cały ten czas spędził stojąc (s ic !)  p rzy  bu fe­
cie zastawionym  kaw ioram i, wódką, szampa­
nem rosyjskim  i francuskim. A le  szampan pił 
ty lko francuski.

I  w tym fakcie nawiązania kontaktu z Ro­
sją można znaleźć uderzające podoibieństwp 
do r. 1914. Zm ienia się przy tym także i  ton 
prasy angielskiej i francuskiej wobec państw 
totalnych. „P o lon ia " przytacza głos „T im es" 
i „Tem ps" na marginesie „groźnych " słów 
Goebbelsa. „T im es" piszą:

„N iem cy  czeka ew olucja fatalna, je ś li dalej 
marzą o dom inacji po litycznej i o un icestw ie­
niu w olności \vówczas natkną się na nieu­
błagany opór ludów  dem okratycznych nie 
ty lko  zachodnich. Jeśli zaś N iem cy  rzucą swe 
w ażkie s iły  na szalę lo ja lnej współpracy z 
innym i, p ierw sze zb iorą  najlepsze ow oce".

A  „Tem ps" podkreśla:
„Jeś li N iem cy użyją sw ej potęg i na próby 

zgładzenia ludów  w o ln ych  i na zmuszanie ich 
do p rzy jęc ie  haseł, k tóre nie odpow iadają  ich  
duchow i narodowem u, potęga N iem iec  sama 
się zniszczy, gdyż nie będzie m iała żadnych 
w idoków  w y trw an ia ".

Jak widać, zmienia się ton, zmienia się także 
postawa wobec państw totalnych. Minęło za­
ledwie pół roku od Monachium i poprzedza­
jących je  wypadków. Czyżby fala reakcji już 
opadała?

samej sali odpowiadałem już na tak postawio­
ną kwestię, że walka z kartelami, czy innymi 
monopoloidami, czy też z pewnymi przejawa­
mi etatyzmu mającego charakter monopolisty­
czny, jest jednym z naczelnych naszych postu­
latów. I jeżeli monopoloidy, czy też monopole 
znajdujemy w innych dziedzinach, to te mo­
nopole nie mogą się nam również podobać. 
Proszę wejść do pierwszego lepszego małego 
miasteczka polskiego, to idę potrzebuję chyba 
wyjaśniać, jak i monopol tam istnieje. P. pos. 
Mincberg zarzucił mi, że ja się więcej zajmu­
ję  unarodowieniem, niż kartelami. Otóż rdd 
był bym, żebym mógł dzisiaj stwierdzić, że ty ­
le się zajmuję unarodowieniem, ile kartelami. 
W  sprawie karteli była duża dyskusjt, która 
wieie wyjaśniła i panowie mogli się przeko­
nać, jak Ministerstwo się tą rzeczą interesuje 
i  zajmuje. Natomiast na drodze wciągnięcia w 
procesy gospodarcze szerokich mas naszego 
ludu jeszcze rezultatów żadnych nie posiada­
my i  dlatego moim zdaniem niesłuszne jest 
twierdzenie pana posła.

SzczęślSwy ojciec
Warszawa, 8. 3. (A ) .  Żona bezrobotnego, 23- 

letnia Maria Szetig pow iła dziś trojaczki. Nę­
dza w  izbie bezrobotnego była tak wielka, że 
nie było dzieci gdzie ułożyć. Matką i dziećmi 
zaopiekowały się warszawskie władze opiekł 
społecznej.

<Ro)

Kartele i „unarodowienie* handlu
Pobożne życzenie mm. Romana

Co do przemówienia p. Mincberga, to w tej
^ Mm, 7—ą
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TYLKO W RĘKO ŻYDÓW L E Ż Y  
PRZYSZŁUSC PALESTYNY
Lisi otwarty Anglika, sympatyka syjonizmu, do Arabów

(pn ) Londyński „Palestine", organ brytyjs­
kiego komitetu propalestyńskiego, ogłasza list 
otwarty, skierowany do Arabów, biorących 
ut.zi»ł w konferencji londyńskiej. L ist ten, Jak 
wynika 3 treści, napisany został przez chrze­
ścijanina i jest prawdopodobnym, że pochodzi 
od redaktora „Palestine", który jest jednym 
z najwybitniejszych publicystów angielskich. 
L ist ten przytaczamy w obŁzernym streszcze­
niu.

„Zw racając się do was —  rozpoczyna autor 
listu —  nie mam zamiaru posługiwać się argu 
mentami, wrogim i sprawie arabskiej. Pragnę 
przymierza między Arabami i Żydami w  Pa­
lestynie, podobnie jak przed 20-tu laty pragną­
łem przymierza na Bliskim Wschodzie między 
imperium brytyjskim  a syjonistami. N ie jes­
tem Żydem, a stałem się syjonictą t jlk o  dla­
tego, źe sądziłem, iż przyniesie to korzyść An­
glii. Sympatia dla narodu prześladowanego i 
pozbawionego ojczyzny wzmocniła, rzecz jas­
na, moje postanowienie w tym kierunku i nie 
sądzę, że jesteście zupełnie głusi na głos czło­
wieczeństwa. N ie byłbym syjonistą, gdybym 
przj puszczał, że syjonizm  sprzeciwia się ko­
rzyści m ojego kraju, zresztą nikt nie wymaga 
od was, abyście w  Palestynie podafi Żydom 
rękę, nie upewniwszy się przedtem, że sprawa 
ta przyniesie korzyść narodom arabakim. Ro­
zumiem i poważam to stanowisko, jakkolw iek 
jest ono sprzeczne z nadzieją na uzyskanie po­
parcia W ielk ie j Brytanii.

Arabow ie i Żydzi stanowią dwa odłamy ra­
sy semickiej. Obraza lub poniżenie jednego z 
nicn jest obrazą i poniżeniem dla drugiego. 
Antysemityzm jest w  istocie rzeczy zarówno 
autyarabshi, jak i antyżydowski, a niesnaski 
między Semitami nie są rzeczą naturalną i nie 
są zgodne z duchem dziejów  zarówno arabs­
kich jak i żydowskich. Prorocy Izraela są i 
waszymi prorokami. Mahomet był tym, który 
chciał Żydów nawrócić na swoją wiarę, a je ­
żeli nadzieje jego  spełzły na niczym i  przy-
mn n

czyniły się do wytworzenia nienawistnej atmo­
sfery, to z chwilą, gdy Arabowie za czasów 
Omara opuścili granice swej ojczyzny przeis­
toczywszy się w mocarstwo światowe, —  na­
stąpiło naturalne zbliżenie między oboma na­
rodami. Najdonioślejsze okresy w dziejach a- 
rabskich przepojone są prawdziwą przyjaźnią 
do Żydów. A  i Żydzi z pewnością nigdy nie 
czuli się tak szczęśliwi jak pod władzą kali­
fów  i w Hiszpanii. Trudno zrozumieć, dlacze­
go by przyjaźń ta nie miała być odnowiona. 
W ielk i uczony, M. Sykes, doskonały znawca 
historii arabskiej i wielbiciel geniuszu arabs­
kiego, w ierzył w renesans kultury i potęgi arab 
skiej na świecie. Był syjonistą dlatego, że w ie­
rzył, iż Żydzi są z natury rzeczy sprzymierzeń­
cem Arabów, zwłaszcza w chwili obecnej, któ­
ra tak bardzo tej sprawie sprzyja.

Co stoi na przeszkodzie? Nie ma żadnej gra 
nicy, dzielącej imigrantów żydowskich od a- 
rabskich fellachów. W  każdym razie różnica 
nie jest więKŁza od tej, która dzieli sfery rzą­
dzące w Egipcie od reszty tego narodu w pań­
stwach aiabskich. Jeżeli kultura żydowska ma 
charakter kosmopolityczny, to nie inaczej rzecz 
ma się z kulturą egipską: a jeżeli duch ży­
dowski jest duchem nowatorstwa, to nie ina­
czej rzecz ma się i w Iraku, a nawet w  Saudii. 
Okoliczności, a nie czynniki naturalne, działa­
jące wśród narodów w rozmaitych państwach 
arabskich, wywołu ją daleko mniej ostre róż­
nice wśród różnych odłamów narodu arabskie­
go, aniżeli m iędzy syjonistami a Arabami.

Oblicze świata szybko się zmienia, a Arabo­
wie we wszystkich krajach muszą wybierać 
między zacofaniem a postępem. Postęp nie w  
jednakowym tempie zapanuje we wszystkich 
państwacn arabskich, a zmiany materialne nie 
powinny dotknąć samej w iary Islamu, która 
utrzymuje się doskonale w pewnych krajach 
arabskich. Ogólnie jednak można wyrazić się 
o Islamie, że nawraca do idei liberalizmu i do 
postępu, które uczyniły zeń prawdziwą potę­

gę światową w okresie klasycznym dziejów a- 
rabskich.

Takie postawienie zagadnienia jest również 
słuszne w Palestynie, lecz okoliczności zaprze­
czyły temu faktowi. Jest jednak rzeczą pew­
ną, że jeśli istnieje takie miejsce pod słońcem, 
gdzie naród arabski skorzystać może z ducha 
modernizmu, to jedynie w Palestynie. Zapraw­
dę nie ma celu mówić o konflikcie narodom 
wym w Palestynie: przecież to wyłączna za­
sługa Żydów, że istnieje w  ogóle naród pales­
tyński! Palestyna pod władzą Turcji lub pod 
władzą innego państwa, od zburzenia Jerozo­
lim y przez Rzymian, nie stanowiła zupełnie 
państwa, zamieszkałego przez jakikolw iek na­
ród w ścisłym tego słowa znaczeniu, lecz była 
jedynie prowincją Syrii. Czyż fakt, że Arabo­
wie znajdują się w państwie, którym intesu- 
je  się cały świat, nie posiada żadnego znacze­
nia dla patriotów araosaich? Krótko mówiąc: 
Arabowie powinni okazać wdzięczność Żydom, 
gdyż stworzyliśmy przecież państwo przede 
wszystkim dla Żydów. Ten mandat, który chce 
cie teraz odrzucić, jest istotnie tą drabiną, po 
której szczeblach Arab palestyński wspiął się 
do rangi obywatela w  specjalnie utworzonym 
państwie.

Ba, mało tego. Czyż; jesteście pewni, że gdy­
by nie było mandatu nad sieuzibą narodową 
Żydów, mogłaby Palestyna spodziewać się po­
mocy brytyjsk iej? Bez Żydów  i bez poparcia 
Anglii, Palestyna na pewno nie byłaby w  sta­
nie sama się utrzj mać. A chociaż Anglia liczy 
się w  Palestynie względami strategiczny mi, to 
moznaby to było uczynić przez zdobycie w y ­
brzeża i gór Judei. Gdyby nie Żydzi, nie m ie­
libyśmy powodu troszczyć się o los reszty kra­
ju. Liczne względy spowodowały nas do przy­
jęcia mandatu, lecz względem nie o najmniej­
szej wadze był ten, że bez Żydów  nie bylibyś­
my w stanie stworzyć siedziby przepojonej pa­
triotyzmem i poświęceniem dla Palestyny. Ty j 
ko z pomocą Żydów Palestyna może stać się
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Autoryzowany przekład 
Stelli Landy-Fcldtiornow e)

21 Katarzyna, przechylona przez poręcz krętych schod­
ków prowadzących do biura ojca, słyszała nieraz, jak 
roztrząsał bieżące sprawy polityczne z jakimś podró­
żującym, odbiorcą, lub w braku innego słuchacza —  
z panem Tring.

Edward sympatyzował z opozycją. Zdarzyło się 
w tym czasie, że przed Hyde Parkiem zebrały się rze­
sze ludzi, by odbyć zgromadzenie w sprawie reform y 
wyborczej. Gdy odmówiono im wstępu, tłum zdemo­
lował ogrodzenie parku. Edward pochwalał ten uczy­
nek. Stał t»m  w tłumie pouczas zamieszek i przez sze­
reg dni opowiadał klientom z przejęciem o przebiegu 
wydarzeń. Postępek tłumu określał jako „dzielny 
odruch". Klient, szlachetnie urodzony X Y Z  (Torys 
z k rw i i kości), słuchał uprzejmie, ale zrezygnował 
z zakupu dziesięciu tysięcy cygar marki Murias. Brak 
taktu kosztowrał Edwarda wcale drogo.

Tring ośmielił się zw-rócić mu uwagę.
—  Za pozwoleniem, proszę pana, lepiejby było 

gdyby pan przestał zajmować się polityką. To zraża 
klientelę. Oni wszyscy boją się zmian. Nazwisko 
Bright‘a jest dla nich czerwoną płachtą. Moim zdaniem, 
—  oznajmił z nikłym uśmieszkiem, —  najlepiej być 
bezstronnym lub sprzyjać stron nic+wu, które jest przy 
w ładzy. Ma się rozumieć, jeżeli się ma na oku interes.

—  Do licha! Nie będę się wstydził własnych prze­
konań —  odparł Edward. — Kraj jest wT ciężkim poło­
żeniu .Pomóżmy mu wydobyć się z opresji! Jesteśmy 
narodem zakłamanych błaznów. Rząd: i nami skąpy 
żyd  oportunista, a najlepszy z nas leży wr grobie. Ale 
nie bój się pan, ten Żyd dobrze w ie skąd w iatr wieje. 
A co się tyczy pana, panie Tring, to pan pierwszy sko­
rzysta, gdy ustawa przejdzie. Pański głos jako wyborcy 
do parlamentu jest wart tyleż, co głos pańskiej ciotki. 
Odmawiają panu prawa do własnej duszy. Na Boga! 
A leż to oczywisty nonsens! Jeśli jesteś człowiekiem 
z krw i i kości musisz to chyba uznać? N ie masz prawa 
głosowania, jak nic ma go moja żona Emilia, A  dla­

czego? Bo nie płacisz podatków od nieruchomości Bo 
nie jesteś właścicielem domu. Piękna sprawiedliwość, 
nie ma co! Piękne rozumowanie! Choć właściwie nie 
warto się przejmować. Za sto lat cała ta oprawa będzie 
nam zupełnie obojętna.

Tring zakaszlał, zw ilży ł Cienkie wargi i oznajmił, 
że jest jego nieszczęściem a nie winą, jeżeli warunki 
życia ułożyły mu się w ten a nie w inny sposób. Z mie­
sięcznej pensji, jaką pobiera od pana Edwarda za swą 
służbę, może zaledwie opłacić diwa pokoje w  Endell 
Street, nie mówiąc już wcale o domu. I  w  tym właśnie 
—  o ile pan Edward chce wiedzieć —  tkw i przyczyna, 
że się nigdy nie ożenił. W edle niego zbrodnią jest 
zakładać rodzinę, gdy się jest nędzarzem. I  tak już dość 
nędzy na świecie. N ie trzeba je j jeszcze wzmagać. Tak 
sądzi przynajmniej.

—  Ej, ty stary dusigroszu, — rzekł Edward. —  
Założyłbym się, że odkładasz rok w rok piękną sumkę. 
Płacę panu większą pensję, niż mój ojciec pobierał; 
gdy się żenił. Pod tym względem nie ma pan p or odu 
uskarżać się, panie Tring. N ie mogę natomiast zrozu­
mieć, dlaczego zadawala się p»n przez całe życie pod­
rzędnym stanowiskiem. Człowiek o pańskich zdolno­
ściach, nie pozbawiony w dodatku kapitału —  jestem 
tego pewien —  mógłby saę z całą łatwością usamo­
dzielnić. Pracuje pan u nas niespełna trzydzieści lat. 
Szmat czasu. Prawdziwa pańszczy zna! I  cóż panu z tego 
przyszło? Jedyna korzyść to tych marnych parę tysięcy, 
które pan może z sobą zabrać do grobu. Uważa pan 
zaiptw ne, że powinieniem Dana dopuścić do spółki. Albo 
podwyższyć panu pensję, co? N ie stać mnie na to by 
panu podwyższyć, to pewne. Dostaje pan prowiizJ|e. 
W łaściw ie — powodzi się panu bardzo dobrze. Chciał­
bym sam mieć tyle na własny użytek. W  dyskrecji 
panu powiem —  żałuję, że kupiłem te dwie ostatnie 
skrzynie Van Zuyderów. N ie mam pewności, czy są tyle 
warte, iłem za nie zapłacił. Zdaje m i się, że są za ostre. 
Jak pan myśli? (C. d, n j
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V  przyszłości krajem rowoczesnym, należycie 
uprzemysłowionym : uzbrojonym; czyż nie na 
leży wziąć pod uwagę, że Palesiyna bez Żydów  
będzie jedynie ciężarem na barkach W ielkiej 
Brytanii, którego ta nie zgodzi się przyjąć?

Palestyna ma licznych imperialistycznie na­
stawionych sąsiadów, których dążenia mogły- 
Dy przynieść je j szkodę. Gdyby Anglia  prag­
nęła na Wschodzie stworzyć jedynie przeciw­
wagę dążeniom Niemiec i W łocli, wówczas przy 
mierze z Turcją byłoby dla niej daleko ko­
rzystniejsze, aniżeli z którym kolwiek krajem, 
położonym na południe. Jednakże bez pomocy 
Anglii, Palestyna stałaby się rychło łupem Tur­
cji, Niemiec i W ioch. Czyż pomoc ta nie warta 
jest mandatu nad siedzibą narodową w  tym 
małym zakątku, zamieszkałym przez Arabów, 
których broń brytyjska uwolniła od Turków?

A  jeśli spojrzym y na skomplikowane zagad­
nienie palestyńskie z punktu widzenia intere­
sów arabskich w  ogólności, wówczas argument 
ten zysauje na wadze jeszcze Daraziej. Pales­
tyna jest zaporą dla Egiptu ud Wschodu; a 
czyż władcy Egiptu sądzą, że kraj ich uialazł- 
by się w  pewniejszym położuiiu, jeżeliby w  
Palestynie zamiast Żydów  byli tylko Arabo­
wie? Lub też jeśli bezkompromisowcść A ra­
bów w  sprawie palestyńskiej postawiłaby prze­
ciw nim cały paróa angielski, —  czy wówczas 
Irak będzie się czuł pewniejszy wobec swych 
wrogów? N ie jest sprawiedli wym, aby taki ma 
ły  kraiK, jak Palestyna, stał na czele wsŁjSt- 
kich pańctw arabskich. Jeżeli A rabow ie sądzą, 
że Palestyna jest krajem  biednym, nie posu­
niętym naprzód i jeśli tym  samym pragną zer­
wać w ięzy przyjaźni z Anglią, m y na tym nie 
ucierpimy wiele. Jesteśmy w  stanie pilnować 
swych najżywotniejszych interesów, nie trosz­
cząc sie zupełnie o Palestynę, położoną na pół­
noc od H aify, lub o  Irak, porażony na północ 
od Bocra. Jeżeli jednak przyjaźń brytyjska 

posiada jakąkolw iek wartość, a mandat zapo­
biega niebezpieczeństwu napaści ze strony in­
nych mocarstw, to wówczas obecność Żydów, 
którzy rozw ija ją  wspaniale ten z-anied^any za­
kątek Palestyny, nie powinna, logicznie bio­
rąc, zburzyć tej przyjaźni Teżelt ra e  et obec­
ność Żydów przynosi jakąkolwięt szkodę A.* 
rabom to Palestynie pozostanie do spłacenia 
dług Arabom, który ulegnie najkorzystniejszej 
spłacie przy zachowaniu mandatu. •

Czyż Arab, naotrojony patriotycznie, nie po­
winien rozumować w  następujący sposób: „ce­
nię przyjaźń i pomoc brytyjską i dlatego jes­
tem za utrzymaniem mandatu, przyrzeczonego 
Palestynie. A  ponieważ pragnę, aby Palestyna 
podobnie jak państwa arabskie była skm so- 
lidowana i zdolna do samodzielności, będę 
współpracował z Żydami, którzy zdolni są do 
skonsolidowania je j od wewnątrz. Ułożę wa­
runki które zapewnią, że bracia moi nie Dęaą 
pokrzywdzeni. Przecież nie kto inny, jak sy­
joniści, zapewniali mnie i zapewniają nadal, 
że nie mają w  tym kierunku żadnych aspira- 
cyj, wobec czego gotów  jestem do zorganizo­
wania współpracy obu narodów na podstawie 
równounr awn:enia

FELIKS WIRTH Z tfyftlftj tydostwo brytyjskie

Protest żydów amerykańskich 
w Palestynie

Jerozolima, 8. 3. ŻA T . Obie kolonie Żydów 
amerykańskich w  Palestynie, Gan-Jabne i Raa- 
nańa wystosowały do generalnego konsula 
U. S. A. w Jerozolimie list, w  którym  proszą 
o przekazanie sekretarzowi stanu Hullow i w y­
razy najgłębszego zaniepokojenia z powodu 
zamierzeń rządu brytyjskiego w kierunku 
zmiany polityki palestyńskiej w  duchu nie­
zgodnym z mandatem, który powierzony został 
"Wielkiej Brytanii przez Ligę Narodów za zgedą 
SUnów  Zjednoczonych. My, obywatele USA —  
głosi list —  inwestowaliśmy w Palestynie nie 
tylko nasze majątki, ale także nasze żyrie i ży ­
c ie naszych dzieci, opierając się wyłącznie na 
zaufaniu do rządu Stanów Zjednoczonych. Je­
steśmy i teraz przekonani, że nasz prezydent 
Roosevelt i sekretarz stanu Hull nie dopuszczą 
do wycofania się W ie lk ie j Brytanii ze swych 
zobowiązań. Przy byliśmy do Palestyny nie po 

aby być mniejszością w państwie arabskim, 
ale dla budowy Żydowskiej Siedziby Narodo­

Żydzi w angielskiej literaturze
i sztuce

m .

Pierwszym dziełem żydowskim, które wy­
warło najpotężniejszy wpływ na umysłowośe 
i w ogóle całą konstrukcję myślową Angli­
ków, jest oczywiście Biblia. Jak się wyraża 
znany historyk angielski J. R. Green: „An­
glia stała się narodem ksiąŻKi a książką tą 
była Biblia!” Jest rzeczą trudną ocenić roz­
miary wpływu Biblii na literaturę angielską. 
Ogólnie powiedzieć można, że wersja Ł  zw. 
autoryzowana (Jakuba I )  stała się podstawo 
wyan skarbcem językowym, a ^*pływy te da­
ją się wyraźnie odczuwać aż do dnia dzisiej 
szego.

O ile chodzi o udział Żydów w literaturze 
angielskiej po t. zw. Resettlement tj. po 1493 
roku to zanotować należy jako pierwszego 
żydowsko - angielskiego pilarza Mc sesa Men 
desa, którego działalność przypada na drugą 
połowę 18 wieku Na przełomie wieków 17 i 
18 wysuwa się na czoło pisarzy społeczno - 
ekonomicznych Richardo, którego dzieło „Za­
sady Ekonomii Politycznej i Podatków” sta­
nowi po dziś dzień przykład klasycznej lite­
ratury ekonomicznej. Współczesnym Richar­
da był lsaac dTsraeli, który był pierwszym 
Żydem doktorem honorowym uniwersytetu w 
Oxfordzie Jego syn natomiast Beniamin, za 
słynął jako pisarz lekkich powieści przerzu­
cił się na życie polityczne, gdzie zdobył sta­
nowisko niemałe: premiera Wielkiej Bryta­
nii.

Cieszyli się ong.:ś wielkim powodzeniem 
trzej bracia Gompertz. Pierwszy z nich Isaac 
(um. 1856) był poetą porównywanym często 
kroć z Drydenem i Popem. Drugi, Beniamin 
był znakomitym znawcą matematyki i  astro 
nomii, został potem pierwszym aktuariuszem 
%łliaeoe Comp. my, założonej przez jego szwa 
gra Mosęsą Monteriore. Lewis, trzeci z kolei 
pozostawił trwały pomnik swej działalności. 
Był on jednym z współzałożycieli i pierwszym 
sekretarzem (.najstarszego w świecie) Towa 
rzystwa Ochrony Zwierząt w Londynie.

Wielkim społecznym powieściopisarzem na 
początku wieku 20 Dyl Izrael Zangwiił, któ­
rego „Dzieci Ghetta” zdobyły mu sławę świa 
tową. Zaznaczyć jednak należy, że był on wy 
bitnym znawcą także i r.ie - żydowskich pro­
blemów socjalnych.

Przechodząc do współczesnych wybitnych 
pisarzy i myślicieli żydowsko - angielskich, 
wymienić w pierwszym rzędzie należy zmarłe 
go niedawno wielkiego filozofa Samuela Ale- 
xandra, profesora Uniwersytetu w Manche­
sterze. Był on pierwszym Żydem, który otrzy 
mał angielski krzyż zasługi (Order of Merit) 
Z innych potężnych umysłów zajmujących 
dziś katedry uniwersyteckie na uniwersyte­
tach brytyjskich wyliczyć należy profesora 
nauk politycznych na London School of Eco- 
nomics Harolda Laski’ego (brata prezydenta 
Board of Deputies, Neviile L .) Jest on nie 
tylko doskonałym znawcą problemów ekono 
micznych i politycznych z ekonomicznego 
punktu widzenia, ale także płodnym publicy-

stą. zabierającym często głos w sprawach 
ogólnych. Żydostwo polskie zainteresuje wia 
donaość, iż syn tej ziemi, profesor Lauter- 
paęht otrzymał zaszczytni katedrę prawa 
rniędz^ narodowego w Cambridge, i że c-eszy 
się on w Anglii opinią jednego z najznakomit 
szych znawców prawa międzynarodowego W 
sKa!i światowej. Z wielkich autorytetów za­
siali jącycn na katedrach uniwersytetów bry 
tyjskich wymmnić jeszcze należy prof. Lip- 
sona z Osfordu wykładającego historię eko­
nomii, prof. Abrahama Wolfa logika i jedne 
go z najlepszych współczesnych znawców Spi 
nozy yraz. prof. Hymana Levy'ego, ktorego 
przedmiotem jest filozofia wiedzy.

Poza żuciem uniwersyteckim esteł się nie- 
da^mc zmarły wielki teolog i filozof ż/dowi- 
ski dr Claude G. Montefiore, którego znako­
mite rozprawy na temat stosunku judaizmu 
do chrześcijaństwa zjednały mu powszechne 
uzneme oraz doktoraty honorowe uniwersy­
tetów w Osierdzie i  Manchesterze.

W  dzienniKarstwie najpotężniejszą pozycję 
zajmował kiedyś R. D. Bmmemeld, w swoim 
czasie redaktor naczelny’ Daily Espressu. Z 
masy reporterskiej Fleet Street wysunął się 
z  końcem 19 wieku światowej sławy znawca 
problemów mędzynarodcwycł Lucien Wolf, 
Śmierć jego w roku 1930 zostawiła dotkliwą 
lukę w publicystyce politycznej opartej o głę 
noka wiedzę.

*  *  *
W  sztuce angielskiej żydzi zajęli poważne 

stanowisko już na długo przed zupełnym znie 
siemem ograniczeń cywilnych i politycznych. 
Zanotować tu należy Solamona Ha. ia, który 
był pierwszym żydem wybranym do Royał 
Acśdemy, naczelnej instytucji " arnys-yczmer" 
Imperium Z  współczesnych artystów źydow 
sko - angielskich wspomnieć gudizi się Salo­
mona J. Solomona członkf Akademii Królew 
sKiej, który jest nie tylko znakomitym por­
trecistą, ale i  malarzem historycznym. Sław 
ny jego obraz „Samson i Dalila”  zakupiony 
został do galerii sztuk’ w TiverpooL Interesu 
jącym jest, ze Sclnnon był w czasie wojny 
jednym z wynalazców systemu maskowania 
wojsk i pojazdów, bez czego żadna z współ­
czesnych armii świata nie może się obejść. 
Historia sztuki angielskiej nie byłaby zupeł­
na bez wymienienia nazwska jednego z naj­
znakomitszych współczesnych rzeźbiarzy aa- 
gi< Iskieh Jacoba Epsteina.

W  muzyce brytyjskiej wysunął się na czoło 
Sir Frećeric Cowen (1852 —  1935) kompo­
zytor i dyrygent, autor wielu p opiiamycL 
pieśni i chorałów. Z plejady żydowsko - an­
gielskich muzyków wymienić trzeba jako naj 
wybitniejszych skrzypka Adolfa Pollitzera, 
wielkiego nauczyciela najgłośniejszego kom* 
pozytora angielskiego Sir Edwarda Eigara, I 
dyrygentów Sir Juliusza Benedicta, Si” Lam 
dona Ronalda., a także Henry Russella kom* 
pozytora patriotycznej, przez armię i mary* 
narkę śpiewanej pieśni: „Cheer, boys, cheti*

III. KONKURS ZIMOWY
dla Czytelników 

„NOW EGO DZIENNIKA”
pensjonaty:

1. „jedynaczka" w Rabce
2 . „Nellin" w Zakopanem
3. „Opieka" w Rabce
4. „Uciecha" w Zakopanem

Adwokaci-żydzi w Bukareszcie 
przywróceni w swych prawach

Bukareszt, 8. 3. ŻAT. Sąd najwyższy przywró­
cił prawo praktyki wszystkim żydowskim  ad­
wokatom, którzy w  związku z rew izją obywa­
telstwa wykluczeni zostali z Izby Adwokackiej 
w Bukareszcie.

Zjazd żydów galicyjskich 
w Ameryce

N ow y Jork, 8. 3. ŻAT. Związek Żydów Ga­
licyjskich w  Am eryce czyni przygotowania do 
trzeciego dorocznego zjazdu, który odbęazie się 
w Now ym  Jorku 23 kwietnia. W  zjeżdzie we­
zmą udział wszystkie ziomkostwa Żydów  ma­
łopolskich w  Stanach Zjednoczonych. Każde 
z^omkostwo bi dzie reprezentowane pzzn  5 ar-
■ -zatu- .,
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Z A N Z I B A R
Przedruk wzbroniony*

Rajska wyspa n« Oceanie Indyjskim, — Tam, gdzie chleb rośnie na drzewach. — Ważny angielski punkt sM b 
tegiczny. -  83 procent światowej produkcji goździków korzennych. — żyd, aptekarz w Zanzitarze.

(O d  naszego specjalnego wysłannika) ZAN ZIB AR , w  lutym.

W ie le  k ra jów  ubiega się o  przyznanie im, że 
to właśnie na ich ziemiach znajdował się raj 
b iblijny. Archeolodzy i antropolodzy z  New* 
Yorku, Berlina i Johamnesburga dostarczają 
dowodów, że raj znajdował się w  ich kraju, a 
nie w  Mezopotamii, jak  tego chcą autorzy B i 
blii. Tych  sporów nikt nie rozstrzygnie, gdyż 
wiedza o prehistorycznych czaszkach i stalak­
tytach nie j 's t  bynajmniej dość ścisła i  można 
budować najrozmaitsze hipotezy na temat ko­
lebki ludzkiej cyw ilizacji. A  zresztą nie warto 
może tyle walczyć o raj, wykopany spod zie­
m i—

Natomiast jako bezsprzeczny uznać można 
fakt, że ra j naszych czasów, ra j na ziemi, znaj 
duje się na wyspie Zanzibar u wschodniego 
brzegu A fryk i, na pograniczu m iędzy Tangan- 
Jiką i  Kenią. Na wyspie tej dosłownie rośnie 
chleb na drzewach i  zgodnie współżyją tara 
ze sobą różne narody i rasy: Arabowie, Hindu 
si, Chińczycy, Japończycy, Murzyni różnych 
plemion, a głównie plemienia Swahiłi.

Egzotyczny Wschód
Okręt zatrzymuje się zdała od brzegu, a 

pierwsi płyną nam naprzeciw żebracy Zanzi­
baru. N ie są to starcy zgarbieni, kuśtykający, 
lecz silni, bodaj najlepsi na świecie pływacy, 
którzy potrafią przez długie godziny utrzymać 
się na wodzie, śpiewając i wykrzykując. Jak 
rekiny skaczą w  przeźroczystej, zielonkawej 
wodzie, chwytając ustami monety, zu iu*m e 
z  okrętu przez pasażerów.

Ledw o kotwica zakopała się w  piasku, a już 
korytarze ł pokłady okrętu zamieniły się w  
bajecznie kolorow y bazar. Leżą ju ż wszędzie 
stosy jedwabi i  biżuterii, zachęca się nas do 
kupna w e wszystkich językach świata —  bar­
wmy, zgiełk liw y W schód w  oka mgnieniu sko 
czył na pokład, zakłócając monotonny tryb 
życia okrętowego.

Z  miasta spoglądają na nas oblane słońcem 
minarety i zadarte głow y palm z  zielonym i ezu 
prynami, ale przy wysiadaniu z żaglówki, któ 
ią  dojechaliśmy do brzegu, spotyka nas po­
nury wzrok lu f armatnich, wmurowanych w  
czerwony, skalisty port..

Anglik  czuwa u brzegów tej wyspy, gdzae 
zatrzymują się dla zaprowiantowanla okręty 
wszystkich państw, odbywający na tej lin ii, 
dalekie podróże oceaniczne. Dalekonośue ar­
maty 'wywołują reminiscencje walk, jakie to- 
czy ły  się tu podczas w ielk iej w ojny światowej 
ule już kilka metrów za portem mamy przed 
sobą Zanzibar taki, jak im  był pewnie przed 
tysiącami lat.

Na tarasach murowanych niebieskich do­
m ów  spacerują mężczyźni w  długich szatach 
i  barwnych turbanach. U liczki są wąskie i  cie 
niste; oto m ija osiołek i przechodnie muszą 
się cofnąć w  głąb domów i  przeczekać. Słod­
kie usypiające tony fletu rozlegają się ze 
wszystkich stron, zmieszane z  podobnym śpie 
wem. T o  śpiewają i grają kupcy za bufetami 
swych sklepów, a w  miedzianych, rzeźbionych 
czarkach dymią się przed nim i wonne kadzi­

dła.
N ie inaczej opisywał Zanzibar w  roku 1260 

podróżnik reporter, Marco Polo. Być może ja ­
dał nawet w  tym samym „A fr ica  Hotel", gdzie 
Murzyni w  długich białych koszulach podają 
mi w  roku 1939 pełne kosze granatów, anana­
sów i  owoców chlebowca. Gmach „A fr ica  Ho­
te l" pochoozi z jedenastego wieku i od razu 
zbudowany został jako zajazd, może jeden t  
pierwszych w  całej A fryce.

H istoria tej w yspy sięga czasów bardzo da­
wnych. Różni zdobywcy przelewali tu krew, 
by zdobyć panowanie nad arabską ludnością 
Zanzibaru. B y li tu już Portugalczycy, Hiezpa 
nie, Holendrzy, a teraz mocno siedzą Anglicy.

Czy ?e] suknio w zestawieniu z serwetką nie wydoje się szoro? No 
pewno, bo przez zwykłe pranie usuwa się tylko powierzchowny 
brud, nienaruszony natomiast pozostaje brud, który wniknął w  
tkoninę. W przeciwieństwie do lego Radion pierze „na wskroś"! 
Przy gotowaniu bielizny w Radionie miliony drobnych pęcherzy* 
ków tlenu przenikają tkaninę i rozpuszczają brud, nawet jeżeli 
osadził się głęboko w tkaninie. Usuwają go, oszczędzając jedno* 
cześnie bieliznę,któro będzie idealnie biało, bo rzeczywiście czysto.

RADION Wyrób
Schicht-Lever

S.A .

p i e r z e  b i e l i z n ę n a r o s

RADION
sam pierze ! |

W yspa pozostała jednak niezmieniona. N ie­
zm ieniony pozostał ten barwny raj, stanowią­
cy dziś zarazem najgęściej zaludnione miasto 
w  A fryce. Na 1658 kilometrach kwadratowych 
ży je  tu 150 tys. osób, w  tym zaledwie 300 bia­
łych. W śród białych mieszkańców Zanzibaru 
jest jeden Żyd  —  pewien aptekarz.

Rekordy Zanzibaru
Do siedemdziesiątych lat ubiegłego wieku —  

Zanzibar pobijał smutny rekord św iatowy: 
cyfra sprzedawanych tu rocznie niewolników, 
wynosiła do 60 tysięcy. Obecnie Zanzibar bije 
rekord produkcji korzeni —  83 procent świa­
towej produkcji goździków korzennych po­
chodzi z tej wyspy.

Długie godziny jechałem przez plantacje 
drzew korzennych, zajmujących cały środek 
wyspy, jakby jakiś jeden gigantyczny ogród. 
Trzy i  pół miliona drzew goździkowych posia­
da Zanzibar, a przy rwaniu tych drogich ko­
rzeni zatrudnionych jest przeszło 40 tysięcy 
ludzi. Pąki goździków zrywa się zanim zacz­
ną rozkwitać. Małe pąki wyglądają jak rączki 
drohniutkic z zaciśniętą w  piąstce kulką. Po  
zerwania czerwonawe pąki rozkłada się na ple 
clonych matach i suszy na słońcu.

Dwanaście tysięcy ton tych suszonych ko­
rzeni wysyła Zanzibar rocznie na cały świat,

a plantatorzy, przebywający głównie w  Lon ­
dynie i w  Ameryce, zgarniają za nie przeszło 
pół m iliona funtów  rocznego dochodu. Dru­
gim  artykułem rekordowym  Zanzibaru jest 
kopra —  suszone jądro orzechu kokosowego. 
Zanzibar posiada 4 m iliony palm, a roczna pro 
dukcja kopry wynosi 10 tysięcy tonn.

Główni odbiorcy goździków to Am eryka —  
Anglia i  Indie. Ostatnio przybył jeszcze jeden 
odbiorca — Palestyna. Aptekarz, jedyny Żyd 
w  Zanzibarze, a równocześnie eksporter na 
Palestynę, zw rócił m i uwagę, że w  T e l A w iw ie  
jedzą pewnie dużo marynowanych ryb—

Oszałamiająca woń roznosi się w  tym  bez­
kresnym ogrodzie. W śród drzew goździko­
wych i palm o wysokości nieraz dc 30 stóp, 
rosną w ielk ie wachlarze bananów 1 drzewa  
chlebowe o słodkawo mącznych, okrągłych o* 
wocach. Owoce te dają pełny ekwiwalent chle 
ba i stanowią główne pożywienie Murzynów. 
Z kolei w ielkie obszary zajmują drzewka ka­
wowe i inne egzotyczne rośliny. Owoce kwit* 
ną i dojrzewają przez cały rok. Tenu kwitną 
mangowce, owoce drzewa chlebowego dojne- 
wają, a banany są już zerwane.

lepianki i pałace
W śród  tego ogrodu ciągną się niski* glinia­

ne domki. Są to w ioski Hindusóws Arabów i



* „N O W Y  DZIEPNTK" czwartek 9 marca 1939

O  C Z Y M  S IE  N I E  M O W I
Gehenna wielkiej nieszczęśliwej miłość! „upadłego anioła" do szlachetnego młodziana. Dramat 
osnuty na tle popularnej powieści GABRIELI ZAPOLSKIEJ już wkrótce w  kinie „W  A N D A“  .
^ M M M Wm

Zwołanie „konferencji poko­
jowej** do Jerozolimy —
sugeruje Lansbury papieżowi P iusow i XIL

(Specjalna służba in form acyjna „N . Dz-“ >

Swahill. A le  wszyscy m ów ią tu po arabsku i  w  
przytłaczającej w iększości są muzułmanami. 
W  każdej w si jest kilka arabskich chederów, 
z  których rozlega się śpiewne recytowanie K o ­
ranu. W  lepiance siedzą stłoczone dzieci z pod­
w iniętym i pod siebie nóżkami i  powtarzają 
święte wersety, wym alowane na płaskich ka­
mieniach lub na szczękach słoniowych.

Auto nasze zajeżdża nagle pod nawpól zbu­
rzone, ogromne kolumny korynckie. Znajdu­
jem y się wśród ruin pałacu Maharaby, który 
należał do dziadka obecnego sułtana. W idać 
jeszcze pozostałości łaźni, w  których Kąpało się 
jego 400 żon. Obecny sułtan nie posiada już 
haremu. Ze swym i trzema żonami mieszka w  
pałacu, w  centrum miasta tuż obok domu, 
gdzie mieszka! słynny podróżnik angielski, 
Liyingstone.

Muzeum bez gablotek
Zanzibar posiada muzeum, ale po zwiedze­

niu tego muzeum przychodzę dio wniosku, że 
była to zbyteczna fatyga, że w łaściw ie nic no­
wego nie nauczyłem się z  tych eksponatów, 
leżących pod szkłem jako rzekome starożyt­
ności. M imo że przez ulice Zanzibaru przemk­
nie coraz to lśniące, nowioczesne auro, osobli­
wości muzealne wcale nie znikły jeszcze z  o- 
biegu w  samym mieście.

Do obiadu w zyw ają  nas w  hotelu starym, 
wygrawerowanym  gongiem, podobnym do te­
go, jak i znajduje się w  muzeum. W  sklepach 
sprzedają do dnia dzisiejszego różne książecz­
k i o czarach i  talizmany z  hebrajskimi n ap i­
sami, takie same, jakie leżą w  muzealnych ga­
blotkach, a przechodnie uliczni noszą te sa­
me szaty barwne, co przed tysiącem lat. N a­
wet rozpusta nie odbiega od tej, jaka w  swoim 
czasie została tu sprowadzona z  Egiptu. Za po­
ły  ciągną tu przybysza, aby obejrzał wyuzda­
ne tańce i  perwersyjne arabskie przedstawie­
nia.

T y lk o  jeden eksponat muzealny zm ienili An  
g licy na tej rajskiej wyspie. Zamiast modeli 
starych rzeźbionych żaglowców  stoją w  por­
cie Zanzibaru szare, stalowe okręty z  lufam i 
armatnimi, zwróconym i na błękitny horyzont.

ŻYCIE  POLITYCZNE
Czy zapadną ważne decyzje!

Polska Agencja In form acyjna donosi: W
warszawskich kołach politycznych obiegają od 
kilku dni pogłoski o ważnych naradach poli­
tycznych, jak ie toczą się obecnie przy ul. Ma­
tejk i w sztabie O. Z. N . .

Zw oływ ani są do sztabu telefonicznie i tele­
graficznie poszczególni sekretarze i przewod­
niczący okręgów  O. Z. N. Konferencje toczą 
się w  zamkniętym kole kilku osób. Potrzebne 
sprawozdania i  inform acje od sekretarzy o- 
kręgowych odbiera poseł Dollinger, który w  
tych konferencjach spełnia rolę politycznego 
łącznika m iędzy okręgami a szefem O. Z. N. 
gen. Skwurczyńskim.

W szyotkie te naradjT mieć będą podobno 
pierwszorzędne znaczenie dla rozwoju stosun­
ków  politycznych w kraju.

 oo-----

Co zroM opozycja?
Polska Agencja Agrarna pisze: Sesja bu­

dżetowa parlamentu zbliża się ku koi cowi. O- 
gólne zainteresowanie kół politycznych stoli­
cy koncentruje się około zagadnienia, co bę­
dzie ze zmianą ordynacji wyborczej. Siłą fak ­
tu najżywsze zainteresowanie tym  z a g a d a j  
niem wykazują stronnictwa opozycyjne. Świa­
dczą o tym podjęte uchwały przez ich władze 
naczelne aiiz  odbywające się rozmowy.

Praktyczne wykonanie tych uchwał niewąt­
p liw ie  mieć będzie początek z momentem zam­
knięcia sesji budżetowej, gdy parlament nie 
poweźmie jasnej decyzji w  sprawie rozpoczę­
cia prac nad zmianą ordynacji wyborczej. 
Stronnictwa opozycyjne rozważają form y w y ­
stąpienia —  w tym wypadku.

Londyn, 8. 3. (P ) .  Znany orędownik pokoju, 
by ły  pmzewódca Labom  Party, George Lansbu­
ry , wystosował ostatnio list do Papieża Piusa 
X II, w  którym  daje wyraz swemu zaniepoko­
jeniu z  powodu sytuacji m iędzynarodowej i 
prosi Papieża o  podjęcie akcji na rzecz poko­
ju . Nawiązując do ostatniego przemówienia 
Piiusa X II, Lansbury wyraża pogląd, że jego  
zdaniem Papież powinien by zwołać w ielką kon 
ferencję pokojow ą do Jerozolimy i zaprosić 
na n ią najwyższych przedstawicieli wszystkich 
wyznań 1 religij- Zjazd ten powinien by nastą-

Piaryż 8. 3. (P )  Organ V irg in io Gaydy „G ior- 
naie d ‘Italiia“, reasumuje w  dłuższym arty­
kule w yn ik i podróży włoskiego ministra spraw 
zagranicznych, hr. Ciano do W arszawy. W i­
zyta hr. Ciano w  stolicy polskiej pisze —  „G ior- 
male d Ita lia" miała na celu om ówienie poli­
tyk i polskiej w stosunku do państw osi, na tle 
sytuacji cgókio-oiiropojskiej, W  tej sytuacji 
w y łan ia j, się w pierwszym rzędzie dwa w ielkie 
problemy, a m ianowicie rew indykacje włoskie 
i niemieckie. Rozm owy warszawskie pozwoT:ły 
stwierdzić, że mimo, iż

Polska pozostaje wierna przymierzu 
z  Francją,

to jednakowoż W arszawa nie oaegra ro li in­
strumentu zużytego przeciwko uzasadnionym 
roszczeniom Rzymu i Berlina.

0 eksport wyrobów palestyń­
skich do Stanów 7jedn.

Jerozolima, 8. 3. ŻA T . Z in icjatwy członka 
egzekutywy ńgencji Żydowskiej dra Em ila 
Schmoraka odbyła się w  Jerozolimie narada 
przedstawicieli szeregu organizacji i instytucji 
gospodarczych, poświęcona sprawie zwiększe­
nia eksportu wyrobów palestyńskich do Sta­
nów Zjednoczonych. Plan ten pozostaje w zw ią­
zku z urządzeniem pawilonu palestyńskiego 
na m iędzynarodowej wystawie w  Nowym  Jor­
ku. Po słowie wstępnym dra Schmoraka przed­
stawiciel towarzystwa „M ischar ve ‘Taassia" 
Jevzerov zreferował szereg konkretnych wnio­
sków. W  wyniku dyskusji uchwalono założyć 
przy pawilonie palestyńskim biuro in form a­
cyjne, które obok obsługi in form acyjnej o 
wszystkich gałęziach życia gospodarczego Pa­
lestyny zorganizuje akcję na rzecz „Toceret 
ha‘Arec“  i urządzi ruchome wystawy wyrobów  
palestyńskich w największych miastach Sta* 
nów Zjednoczonych.

Ośrodek lekarski 
na górze Scopus

Jerozolima. 8. 3. Ż A T . Dyrektoa ozpi.ala „Ha- 
dassy" w Jerozolim ie dr. Yaski zakomunikował 
prasie, że oficja lne otwarcie ośrodka lekarskie­
go  na górze Scopus nastąpi w dniu 9 maja. 
K lin ik i „H adassy" m im o to przez pewien je ­
szcze czas mieścić się będą w  budynkach obec­
nych. „H ad»ssa“  prowadzi obecnie pertrakta­
c je  z  rzędem w  sprawie założenia nowej drogi,

pić m ożliw ie w najkrótszym  czasie, a wedle 
zdania I  ansbury ego najodpowiedniejszym  
terminem byłby okres zbliżających się świąt 
W ielkanocnych.

W  dalszym ciągu Lansbury wyraża opinię, 
że zebrani w Jerozolim ie przywódcy redigii, 
powinni wydać wspólną deklarację sir ierdza- 
jąc, iż wojna sprzeciwia się nie tylko w ierze 
chrześcijańskiej, lecz wszelk.m innym reli- 
giom  i  że wszystkie wyznania odgradzają się 
zdecydowanie od owego szaleństwa, które pro-

W  żadnym wypadku nie ma m ow y o  
przystąpieniu Polski do  osi.

W  każdym razie jednak —  konkluduje 
wspomniane f istno —  rządy w  Rzym ie i  w Ber­
linie powinny dokładać starań,

by nie dopuścić do tego, aby W arsza­
wa podpadła pod w p ływ y Francji i 
W ie lk ie j Brytanii, które pod naporem 
Stanów Zjednoczonych m ogą pokusić 
się o pokrzyżowanie planów włoskich 

i  niemieckich.
W  daiszj im ciągu piumo w łoskie stwierdza, 

że 3 o m o w y  w sprawie układu handlowego, 
przerwane przed jakimś czasem, zostaną w krót­
ce na nowo podjęte w Rzymie, celem uregulo­
wania kontyngentów na rok 1939.

która skrócić ma o p Mowę odległość z  centrom 
miasta do ośtudka lekarskiego na gótze Sco­
pus.

Pożyczka angielska dla ucitodź- 
ców z Czechosłowacji

Praga, 8. 3. ŻA T . Przedstawiciel rządu an 
gielskiego Robert Stopforf prowadzi obecnie, 
jak wiadomo, rokowania z rządem pruskim w  
sprawie realizacji anglo-czeskiego układu o  0- 
chodźcach w  związku z  pożyczką udzieloną 
przez Anglię. Zgodnie z tym  układem, uchodź­
cy z  terenów odłączonych od Czechosłowacji 
jak rów n ież z Austrii i Niemiec powinni korzy­
stać <z zasiłków pożyczki angielskiej dla u- 
chodźców. Dla em igrantów do Palesf yny zare­
zerwowano pół miliona funtów. Celem uzys­
kania 500 certyfikatów  dla kapitalistów, nale­
ży za każdy certyfikat wpłacić tysiąc funtów  
czyli według kursu oficjalnego 140 tysięcy ko­
ron czeskich, które będą wypłacone przez bank 
Iondyńsui. P rzy  podziale pożyczki 4 m ilionów 
funtów dla uchodźców nie wolno czynić żad­
nych różnic ze względów  wyznaniowych, poli­
tycznych czy rasowydh.

KUPON ZNIŻKOWY DO KIN
A T L A N T IC

Ważny • marca. — Wyciąć I przedotyć do wymiany.

w Kolekturze Zw . Inwalidów , Grodzka 59 
w Perfum erii N . Meersanda św. Marka 2( 
lub w  Adm. „N . Dziennika" Orzeszkowe! i

wadzi do wojny.

a m

Giornale d*Italia stwierdza:

Nie ma mowy o przystąpieniu
Polski do osi

przymierze Polski z Francją niepokoi Włochów
(Specjalna służba inform acyjna „N . Dz.“ )
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Wypłaty dotacji ze skarbu 
państwa domaga się 
samorząd miejski

Warszawa, 8, 3. (g. m.) Związek miast polskich 
skierował memoriał do Min. Skarbu, zaznaczając, 
że na pod" lawie ustawy z dnia 5 8. 1938 roku o 
poprawie finansów związków samorządu teryto- 
Aiałnego i o zmianie ustawy o tymczasowym ure­
gulowaniu finansów komunalnych związki samo­
rządowe mają otrzymać ze Skarbu Państwa w 
ciągu trzech lat po 10 milionów zJ rocznie. W y­
płata dotacji powinna odbywać się, zgodnie z u- 
stawą w rafach miesięcznych.

Pomimo, iż do końca roku budżetowego (do 
końca marca br.) pozostało nie wiele czasu związ­
ki samorządowe otrzymały tylko 70 proc., a mla 
sta liczące ponad 10 tysięcy mieszkańców zaled­
wie 62.5 proc. należnej im suimy.

Nie mając żadnych powodów do >bawy, że 
pozostała suma dotacji nie będzie wypłacona 
Wszystkim miastom, w czym utwierdza m, on. ta 
okoliczność, iż dotacja oparta jest na ustawie i że 
ustawa uchwalona została przez Izby Ustawodaw 
cze z inicjatywy rządiu, Związek Miast prosi o po­
lecenie wypłaty pozostałej sunny w  jaknajrychlej- 
szym czasie dla umożliwienia miastom wywiąza­
nia się z najpilniejszych zobowiązań, jakie nakła 
da na nie tegoroczny budżet i uniknięcia uzasad­
nienia ndedobru budżetowego zaleganiem Skarbu 
Państwa l w p ła tą  dotacji.

Ministerstwo Komunikacji 
ma przejąć agendy Orbisu?

Od pewnego czasu ponawiają się pogłoski w 
Warszawie na temat rzekomego zamiaru przeję­
cia większości udziałów biura podróży „,Orbis" 
przez Ministerstwo Komunikacji, Przejęcie nde 
miałoby za sobą pociągnąć żadnych istotnych 
zmian, ani reorganizacji w działalności biura; prze 
widuje się natomiast tylko drugorzędne zmiany 
personalne. (PAT )

Powrót wiceministra Rosego 
do Warszawy

Podsekretarz stanu W  MinisterJtwie Przemyślu 
L Handlu, dr. Rosę, bawiący w sprawach służbo­
wych w Paryżu, powróci do Warszawy w  dniu 
10 hm. Wiceminister Rosę przeprowadzić miał z 
czynnikami rządowymi francuskimi rozmowy, do­
tyczące szeregu aktualnych zagadnień gospodar­
czych polsko-francuskich, a w tej liczbie kwestii 
ostatecznego uregulowania spra/wy sponc’. akcyj­
nej Tynieckich Zakładów Górniczo-Hutniczych, 
będącej własnością koncernu francuskiego. Ponad­
to rozmowy wicemin, Rosego w Paryżu dotyczyły 
nowego ukształtowania polsko-francuskiej wymia­
ny gospod irczej.

Kartel produktów sodowych
W  biurze kartelowym Min. Przemysłu i Handlu 

zgłoszono do rejestracji porozumienie kartelowe, 
zawarte między spółką „Solway" w Polsce a fir­
mą „Zakłady Chemiczne dr Jan hr Lanisch Món- 
nich w  Piotrowicach Frysztackich" w sprawie pro 
duktów sodowych. Umowa ta, podpisana w dniu 
1 października 1938, a zgłoszona w dniu 30 stycz­
nia br., zawarta została z ważnością do dnia 31 
grudnia 1943 r.

Clearing polsko-sowiecki 
będzie wkrótce uruchomiony

W  Polskim Instytucie Rozrachunkowym poczy­
niono już niezbędne przygotowania do urucho- 
m|irnia cleai mgu polsko sowieckiego. Powstaje 
mianowicie specjalny wydział sowiecki pod kiero­
wnictwem p. Potkańskdego, który kierował do­
tychczas wydziałem wschodnim, obejmującym roz 
rachunek z Rumunią, Turcją i (Grecją. Cała oiga- 
nizacja rozrachunku z Sowietami oparła będzie 
na projekcie, przyjętym podczas rokowań mos­
kiewskich wedle propozycji delegacji polskiej, — 
Rozrachunek z tytułu obrotów gospodarczych poi 
sko sowieckich będzie skoncentrowany w  Warsza 
wie, przyczyni wpływy na konto sowieckie będą 
przeznaczone na spłatę n ileinośoi za zakupy so- 
\\ ieckie w Polsce. Należności zaś sowieckie za 
ciokonane w Polsce transakcje zakupów. będą na­
tychmiast przekazywane zainteresowanym firmom
o  s»)

Czekanasnadalujemnybllamliantilowy
Projekt upaństwowienia handlu zamorskiego

(Od naszego specjalnego sprawozdawcy gosp-J

Warszawa. 8, 3. (g. m.) Kola dobrze poinformo 
wane zwracają uwagę, że należy być przygotowa­
nym na to, że w ciągu kilku najbliższych miesięcy 
czeka nas ujemny bilans handlowy.

Decydującym jest tu fakt, że wobec wzmożonego 
ruchu inwestycyjnego wzrasta nasz linpo, t surow­
ców półfabrykatów, maszyn, narzędzi itp. z dru­
giej ’ zaś strony eksport nasz natrafia na corac wię 
ksze' truanosci. Dotyczy to szeregu ważnych d ie- 
dzim. M. in. w ostatnich miesiącach spadła ogólna 
ilość wywozu drewna i wyrobów z drewna.

Jak stwierdzają koła zbliżone do Min. Przemy­
słu i  Handlu, pomimo oznak poprawy konuinktu- 
ralnej na rynkach międzynaiodowych, perspekty 
wy dla naszego eksportu przedstawiają się nie­
szczególnie pomyślne. W  szeregu krajów zanosi 
się na ostrą ofensywę eksportową, mającą wszel­
kie cechy wojny gospodarczej, tym bezwzględniej­
szej i tym większymi silami prowadzonej, że wcho 
dzą tu w grę również zagadnemia polityczne.

Chodzi tu o wojnę gospodarczą między państwa 
mi demokratycznymi z jednej, a państwami Łołal 
nymi z drugiej strony mającą być prowadzoną na 
terenie krajów trzecicn. Kraje te miałyby się stać 
przedmiotem energicznej ofensywy eksportowej, 
ze strony państw konkurujących.

W  tej sytuacji musi być zrobiony ze strony Pol­

ski duży wysiłek, zmierzający do ugruntowania 
naszej pozycji wywozowej na starych rynkach i 
zdobycia nowych. W  tym kierunku wychoditwo 
polskie, bez różnicy wyznania i narodowości — 
przy umiejętnym wyzyskaniu momentów emocjo­
nalnych, mogłoby oddać sprawie wzmożenia na­
szego wywozu duże usługi, W  szczególności wcho 
dzą tu w grę: Stany Zjednoczone A .‘ P., Francja i 
Palestyna.

Niemniejsze znaczenie posiada racjonalizacja im 
portu, związana z dużymi oszczędnościami, o ile 
nie będą stosowane żadne restrykcje pozagospodar 
cze w stosunku do istniejącego już aparatu, któ­
ry zdał dobrze egzamin ze swych umiejętności 
pod tym względem.

Cd wszyscy z prezesem Kałamajskim z Poznania 
na czele ndteh sobie zawczasu uświadomią, że od 
„unarodowienia" do upaństwowienia tej dziedziny 
naszego banału zagranuznego jest tylko jeden 
krok.

Pisze o tym zresztą bez ogródek organ wpły­
wowych kół politycznych, zbliżony do szefa szta­
bu „Ozonu", wicemarszałka Sejmu płk. Wendy — 
,Zaczyn* (Nr 7 rb.)

Pismo to zapowiada, że projekt upaństwowienia 
polskiego handlu zamorskiego znajduje się już na 
warsztacie szeregu fachowców.

Polityka żywnościowa rządu
Jak już pokrótce donieśliśmy, w Ministe. strwie 

Rolnictwa i Reform Romych odbyło idę pierwsze 
inauguracyjne plenarne zebranie Polskiego Komi­
tetu Żywnościowego, powołanego zarządzeniem p. 
ministra rolnictwa i ieform rolnych, jako organu 
opiniodawczego dla spraw związanych z zagadnie­
niami aprowizacyjnymi kraju.

Na zebraniu tym przewodniczący PoLJuego Ko­
mitetu Żywnościowego — wiceminister rolnictwa 
i  reform rolnych, Michał Wierusz-Kowalski — 
wygłosił przemówienie programowe na temat za­
dań Komitetu.

Pi zedistawiwszy genezę powstania Polskiego Ko­
mitetu żywnościowego, wicem. Wierusz-Kowalski 
omówił działalność odpowiednich organizacyj za­
granicznych, podkreślając, że w chwili obecnej ko­
mitety żywnościowe znajdują się w  20 krajach, a 
prace na arenie międzynarodowej ześrodkowują 
się w  trzech organizacjach: a) na terenie Ligi Na­
rodów, b) w  Międzynarodowym Biurze Pracy, c) 
na terenie stałej instytucji Komitetów Żywnościo­
wych, która opiera się na zjazdach. Komitetów 
Żywnościowych z poszczególnych krajów.

Polski Komitet Żywnościowy powinien sobie po­
stawić za zadanie utrzymanie i propagowanie kon- 
siumcji, a działania na tym odcinku można podzie­
lić na zagadnienia związane z higieną konsumeji 
i zagadnienia właściwego wyżywienia poszczegól­
nych warstw społecznych.

Jedną z pierwszych prac Komitetu, która przy­
czyni się do dopomożenia rządowi w jego działal­
ności aprowjzacyjnej, będzie ułożenie dla naszych 
warunków gospodarczych bilansu wyżywienia o-

ptymalnego i  minimalnego, z podziałem n- w^. 
stwy ludnościowe.

Działalność P, E. %  będzie zarodkowana na te­
renie b sekcji. Sekcja ogólna prowadzić będzie pru 
ce, zwią*ane z mi iodyką b*dań ora* ustali bil&us 
wyżywienia z uwzględnieniem obecnego stanu, 
możliwości zaspokojenia pełnych potrze! > żywno­
ściowych oraz potrzeb ogi aniczonych na wypadek 
trudności aprowizacyjnych. Ponadto prowadzić 
będzie propagandę prac P, K. Ż. o n  z prace nad1 
kodekiem żywnościowym.

Sekcja żywienia ludności miejskiej przeprowa­
dzi ocenę stanu żywienia jej w  różnych warun­
kach oraz określi czynniki oddziałujące na kształ­
towanie się wahań i kierunków spożycia. Powoła­
na też będzie sekcja żywienia ludności wiejskiej, 
która ponadto ustali wytyczne w sprawie podnie­
sienia jakości produkcji artykułów żywnościo­
wych.

Sekcja specjalnych artykułów spożywczych zaj­
mie się sprawą spożycia poszczególnych produk­
tów, jak mleko, owoce, wrnzywa, kasza itp.; sek­
cja higieny żywienia zainicjuje prace w  zakresie 
żywienia pod kątem higieny a sekcja zagraniczna 
utrzymywać będzie kontakt z komiteiami żywno­
ściowymi innych krajów', reprezentować P K. Ż. 
na teienie Ligi Narodów oraz zbierać materiały; 
o stosunkach aprowizacyjnych za granicą,

W  końcu p. wiceminister Wierusz-Kowalski pod­
kreślił, że Polska zainteresowana jest w stosun­
kach na rynkach światowych i układzie stosunków 
na rynku wewnętrznym, które mają poważny 
wpływ na sprawę racjonalnego odżywiania się lu­
dności w Polsce.

„Alpine" przejęta przez Zakłady 
Goerfoga

Umowa między zakładami Hermana Goeringa 
i  Zjednoczonymi Zakładami Stalowymi S. A. w 
sprawie przejęcia znajdującej się w posiadaniu 
Zjednoczonych Zakładów większości akcji „Oester 
reiehiiische Alpine-Momtan Gesellschaft" w  Wiedniu 
została ostatecznie podp’sana, W  ten sposób zakła­
dy Goerdnga dysponują obecnie przeszło 70 pro­
centami kapitału akcyjnego Alpine, największego 
austriackiego zakładu żełazno-butniczego. Zakłady 
Alpine posiadają fabryki w Styrii i w Austria Dol­
nej i Górnej oraz kopalnie w okolicy Grazu i wła­
sną kolej Graz— Kófłach.

Zazuuczyć należy, że już do rotu 1938 zakłady 
Alpint dostarczały zakładom Hermana Goeringa 
surowców, potrzebnych do produkcji Atlazno-hu­
tniczej.

Czy nastąpią umiany personalne 
w Min. Przem. i Handlu?

W  kołach gospodarczych rozeszły się pugloski 
na temat dość puważnych Mniam personalnych 
w Ministerstwie Przemysłu 1 Handlu. Według po­
głosek tych, utrzymujących się w  opinii sfer go­
spodarczych szczególnie uporczywie, dotychczaso­
wy dyrektor departamentu handlowego, p. Gep­
pert, miałby wkrótce ustąpić z zaimowanego sta­
nom Nka, na jego miejsce miałby przyjść p. Bu­
dzyński, naczelnik wydziału handlu zagraniczne­
go, a miejsce p. Budzyńskiego zająłby p. Jasirzę- 
bowski, dyrektor komisji obrotu towarowego.

Zainterpelowane w  tej sprawie przez Polska 
Agencję Agrcrną Ministerstwo Przemysłu i Han­
dlu zaprzeczyło tym pogłoskom, tym niemniej, 
co właśnie trzeba podkreślić, utrzymują się one 
nadal.

(
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Senat amerykański uchwalił 
program dozbrojenia

Waszyngton, 8. 3. P A T . Senat uchwalił 77 
głosami przeciwko 8-miu program dozbroje­
nia. Przed końcowym  głosowaniem uchwalo­
no propozycję ograniczającą wydatki na lo t­
nictwo do 300 m ilionów dolarów. Przyjęto ró ­
wnież wniosek w sprawie kredytu w  wysoko­
ści 58 m ilionów dolarów na subwencję dla 
przemysłu i na obronę Kanału Panamskiego. 
Projekt ustawy przesłany został do kom isji 
mieszanej senatu i izby reprezentantów, w  celu 
uzgodnienia projektów  przyjętych przez każdą 
z tych izb. Chodzi tu głównie o ustalenie licz­
by samolotów, senat bowiem wypow iedział się 
za 6-ciu tysiącami samolotów, a izba reprezen-

Koszty utrzymania prawie 
bez zmiany

Według danych Głównego Urzędu Statystyczne­
go ogólny wskaźnik kosztów utrzymania rodziny 
robotniczej w Warszawie w lutym b. r. wynosił, 
przy podstawie rok 1928 == 100, 60,6 wobec 60,6 
w  styczniu b. r„ natomiast 61,2 w lutym 1938 roku. 
Wskaźniki poszczególnych grup przedstawiają się 
następująco (pierwsza cyfra z lutego 1938, druga 
ze stycznia, trzecia z lutego b. r.): żywność 52,6—
51.8-51— 7. alkohol, tytoń 94.1-94.1— 94.1, opal 
i światło 72.4—72.4—72.4, odzież i obuwie 62.7—
62.6—62.6, komorne 96.3-96.3-96.3, inne 90.2—
89.8—89,8*

Ogólny wskaźnik budżetowy rodzin pracowni­
czych i umysłowych w Warszawie wynosił w lu­
tym 1938 roku 63.0, w styczniu 1939 62.7 a w lutym 
br. 62.4 i kształtował się dla poszczególnych grup 
następująco: żywność 52.3— 52,0—51.4, alkohol ty­
toń 97,7—97.7—97.7, opal i światło 70,2—70.2—70.2, 
mieszkanie 72.7—72.6—72.6, odzież i obuwie 57.6— 
57.5__57.5, higiena i zdrowie 69.7—66.0—66.0, inne
82.6-82.6-82,6.

KRAKOWSKA GIEŁDA ZBOŻOWA,
KRAKÓ W . 8. marę*. Pszenica jednolita czerwona 21.38 

—21.73, blula 21.38—21.73, zbierana 20.58—28.75, żyto stan- 
dart 1 13.23—15.58,, standart I I  14.50—11.75, Jęczmień jedno­
lity  18—18.73, przemiałowy 17—17.50, pastewny 18.75— 
17, owies ulezadeazuzony 17.75—15-58, standart I  (lekko 
zudeszczouy) 18.50—17, standart 11 (zudeszcz. dop.) 18—18.23. 
maka pszenna wyciągową 38 proc. 42—14, wyciągową 35 
proc. 41.51—43.58. gat. 1 50 proe. 33—10, gaL IA  85 proc. 
85-88. gat. I I  35-85 proc. 33-34. gat. I I  58-88 proe. 30.25— 
30.75. gat. 11. 20.25-23.75. gat. I I  83-85 proc. 23.75—24.25, 
pastewna 14-25—14.58, rażona 35 proc. 28.75—23, mąka żytnia 
okr. krakowskiego gat. 1A 55 proe. 2659—27, razowa 23.75— 
24, maka żytnia gat. 1A 55 proc. 28.50—27. otręby pszenno 
itandartowe mlatkio 1150—11.75, żrednlo 11.25—11-50. żytnie 
itandartowe 10.58—10.75, Jęczmienne 18.58—11. Obroty 1 ten­
dencja: pszenica 118 spokojna, żyto 825 spokojna, jęczmień 
40.5 lokko zwyżkowa, owies 78.5 ożywiona. Ogólny obrót 
830 ton, tendencja Ogólna ożywiona.

POZNAŃSKA GIEŁDA ZBOŻOWA
POZNAŃ. 8 marca. Jęczmień 700-728 gL 18.75—13.25, Jęci- 

mteń 873-878 gl, 18—18.58, otręby pszenne grube 12.75—13.25, 
otręby Jęczmienne 11—12, Reszta bez zmiany. Tendencja I 
obroty: pszenlea 525 spokojna, żyto 811 spokojna, Jęczmień 
235 ożywiona, ewioa 85 spokojna,

GIEŁDA WARSZAWSKA
W AR SZAW A. 8. marca. Kursy zamknięcia. Akcje: Bank 

Polski 132.53. Bank Zaehodnl 41, Żyrardów 83, Zieleniewski 
82, Modrzajów 23.58, Cukier 41.50—12.25, Lilpop 95.75. Sta­
rachowice 12.53—63, W ęgiel 43.25—44. Tendencja mocniej­
sza.

Papiery procentowe: l'/i proc. p o i.  wewnętrzna, ode. gra­
bę 68 drobne 68.75, 3 proe poi. Inwestycyjna 1 em. “9. 
3 proe. pot. Inwestycyjna aeryjna 1 om. 182, 5 proe. poż. 
konwersyjna kolejowa 68 drobae., i  proe. poż. konslldo- 
eyjna de. grabo 8850, 4 proe. poż. dolarowa (dolarówka) 
44.25. Tendencja mocniejsza.

L isty saztawne: 4Vi proe. llemsklo Ser. V  <5.12Vt, 3 proe. 
tu ty  s t  Warszawy i  r. 1933 73.75. Tendencja utrzymana.

Dewlay: Bruksela 83.38, Gdańsk 186.—, Amsterdam 282.29, 
Londyn 14.88, owy Jork kabel 5.38 3/8, Paryż 11.98, Znrych 
139.91. Tendencja utrzymana.

I— — — — — — — ■

Wypadek marszałka dworu
Haga 8. 3. P A T . Powracającego późnym wie* 

czorem do domu marszałka dworu królow ej 
W ilhelm iny, dr. barona F. F. de Smeth‘a, prze­
jechało auto. Ciężko ranny marszałek de 
Bmełh po przewiezieniu do szpitala zmarł.

tam ów za 5.500.

*  *  *
Waszyngton, 8. 3. P A T . Szef sztabu general­

nego marynarki, admirał Leahy, oświadczył w  
związku z wiadomościami z Tokio, jakoby Ja­
ponia zamierzała doprowadzić do parytetu mor 
skiego ze Stanami Zjednoczonym i i  W ielką 
Brytanią w  ciągu najbliższych sześciu lat, że 
jeżeli jakieś obce mocarstwo powiększa swe 
siły morskie, to Stany Zjednoczone muszą u- 
czynić to tym  bardziej. Zdaniem admirała sto­
sunek ilościowy flo t Stanów Zjednoczonych, 
W ielk ie j Brytanii i Japonii, wynoszący 5:5:3, 
jest zupełnie zadawalający.

Z obozu koncentracyjnego
Jerozolima, 8. 3. ZA T . Do i ’ a testy ny przybył 

rabin A . Twerski z Wiednia, który przez sze­
reg miesięcy był internowany w obozie kon­
centracyjnym w Dachau. Do Tel-Aw iw u przy­
był b. redaktor wiedeńskiego organu Agudas- 
Isroel „Jiidische Presse“ , dr. Joel Polack.

Obrona Anglii przed atakami 
bombowymi

Londyn 8. 3. P A T . Lord pieczęci prywatnej 
sir John Anders tein, wygłosił wczoraj w Lon­
dynie przemówienie, w którym  oświadczył, że 
obrona Anglii przed atakami przy pomocy 
bomb napełnionych gazami trującymi, dopro' 
wadiż/oiia została do tego stopnia, iż jest mało 
prawdopodobnym, aby na wypadek wojny u- 
żyto tego rodzaju bomb przeciwko W . Brytanii. 
Mówca dodał, że obecnie rząd brytyjska za j­
muje się sprawą ochrony ludności przed skut­
kami eksplozji bomb, napełnionych materia­
łami o potężnym działaniu wybuchowym.

Japonia nie wystąpi 
przeciw demokracjom

Tokio 8. 3. P A T . Rzecznik ministerstwa 
spraw zagranicznych oświadczył dziś na kon­
ferencji prasowej, że oś polityki japońskiej 
znajduje się w pakcie amtykonuntemowskim, 
jednakże, jak to już podkreślał, w sejm ie m i­
nister Anita, Japonia nie zajm ie n igdy stano­
wiska przeciw Francji, Anglii i  Stanom Z jed­
noczonym.

Rokowania włosko»egipskie
Kair 8. 3. P A T . Dziennik „A iira n " podaje, 

że w ciągu bież. miesiąca wszczęte zostaną po­
między W . Brytanią, W łochami i Egiptem ro­
kowania, które prowadzone mają być na pod- 
stwiie porozumienia styczniowego Chamber­
laina z Mussolinim. Po zakończeniu tych roz­
m ów  W łochy i  Egipt nawiążą rokowania w 
sprawie zawarcia paktu nieagresji i  uregulowa- 
wania spraw granicznych.

Gwałtowna burza śnieżna
Teheran 8. 3. P A T . Niesłychanie gwałtowna 

burza śnieżna zniszczyła w Abkenac niedaleko 
portu Pahlevi ponad 100 domów, 400 szop, 
54 klepy. Zginęło też wiele bydła.

Pięcioro dzieci zginęło w pożarze
H ałifax (Kanada) 8. 3. P A T . W  czasie pożaru, 

jak i objął dom, zamieszkały przez dw ie rodzi­
ny, zginęło pięcioro dzieci.

Lawina
Berb 8. 3. P A T . W czoraj wieczorem w  w y­

sokich Alpach pomiędzy Isigenalp, a schroni­
skiem W ildhom , zasypana została przez law i­
nę kołumna żywnościowa, licząca 22 łudzi: 18 
uratowało się, 4 zginęło, w  tej liczbie 3 po- 
łuczn ików  i  1 sierżant.

Z Rosji do Stanów Zjednoczonych
Londyn 8. 3. P A T . Jak donosi „D a ily  H erald " 

m inister handlu zagranicznego Hudsin po po­
w rocie z  Rosji sow ieckiej uda się do Stanów 
Zjednoczonych.

S Z C Z A W N IC K A  „M A G D A L E N A ”
usuwa nadmiar kwasu w żołądku. J6U

Czwuriett, 9 marca
STACJE K R AJO W E

KRAKÓ W . 9.57 Pleśń „W ita j gwiazdo morsa"; T Audy­
cja poranua; 9.19 Muzyka i  ptyt oraz wiadomości bieżące; 
8.45—9 Skrzynka dla dzieci wiejskich w oprać. Toll Ret* 
tlngerowcj; 11 Poranek dla azkói powszecbnych „Lekcja 
mulego Chopina" w oprać. Lucjana Kaiulońsklego; 11.25 
Muzyka * p łyt; 11.57 Syguat czasu, hejnał; 12.93—13 Au­
dycja południowa; 11 Muzyka i  p łyt; 1159 Program na 
dzień następny; 14.55 Wiadomości gospodarcze; 15 Rozmo­
wę technika ■ młodzieżą — przeprowadzi W. Frenkiel; 
L>.15 Kłopoty 1 rauy: „L is t ■ Paryża" dialog w opr. Marti 
Dobrowolskiej; 15.39 Muzyka obladows w wyk. ork. rozgt. 
lwowskiej pod dyr. Tadeusza Seredyńsklcgo; 19 Dziennik 
popołudniowy; 19.95 Wiadomości gospodarcze ■ Warszawy; 
14.2911 rolnika — audyjca dla młodzieży licealnej, w oprae. 
Kaz. Żuławskiego; 16.49 litw ory lortepianow* na 4 ręce 
w wyk. Zoili Romanowskiej 1 Jerzego Sulikowskiego; 
17.29 Pogadanka; 17.39 Urzegorz Gerwazy Gorzcyckl. kom­
pozytor katedry Wawelskiej, aud. w wyk. chóru Instytu- 
tutu Teologicznego X X . S.iezjaaów pod dyr. ki. prof. J. 
Muzersklego 1 Chóru Krakowskiego Tow. Oratoryjnego; 
18 „D oory wieczór państwu" w oprać. SL Broniewskiego; 
18.19 Muzyka z p łyt; 18.39 Muzyka poważna I muzyka lek­
ka — gawęda prof Br. Rutkowskiego; 19 Koncert rozryw. 
W yk. ork. rozgł. kat. pod dyr. Jar. Leszczyńskiego, H. 
Hrabl-Szalklewlczowa (śpiew), Śląski Kwartet luduwy, 
J. Harald (ukomp.); 29.35 Dziennik wlecz., wladom. meteor. 
1 sportowe. Nasz program na Jutro; 21 Utwory Henryka 
Wieniawskiego w wyk. Mlecz. P&szkleta (skrz.) przy fort. 
Gertruda Konatkowska; 2155 Określenie dobra moralnogo; 
21.59 Muzyka z płyt; 22 Lokalne wiadomości aportowe; 
22.95 „Drukowane, ale osobliwe" szkle literacki w oprać. 
SL Broniewskiego; 22.29 Koncert popularny w wyk. Kwar- 
kotu salonowego rozgłośni krakowskiej; 23—23.95 Ostatnie 
wiadomości dziennika wieczornego, komun, meteor.

W AR SZAW A. 5.59—19.49 p. Kraków; 17.21 Pogadanka; 
17.39 p. Kraków; 18 Audycja dla młodzieży w iejskiej; 18.31 
—21.35 p. Kraków; 2255 Przegląd prasy; 23.95 Koncert 
muzyki polskiej.

K ATO W ICE. 5.39 Wesoły montaż; 11.25 Piosenki; 14 
Muzyka rozrywkowa; 14.55 Wiadomości gospodarcze; 18 
Poradnik sportowy; 22.19 Przy kominku.

LWOW. 457—11.25 p. Kraków; 14 Koncert życzeń; 14.45 
p Kraków; 14.58 Giełda lwowska; 18 Wiadomości bież.; 
2151 Wiadomości sportowe; zl.55 Reportaż; 22.29 Przegląd 
kulturalny; 22.35 „W ieczór l ite ra c i™

1 0 1 )/. 5.30—14 p. Kraków; 14.59 Wiadomości giełdowe, 
18 Odpowiedzi na listy; 18.19 p. Kraków; 18.25 Wiadomości 
sportowe; 22 Pogadanka; 22.19 Koncert życzoń.

STACJE ZAGRANICZNE
JEROZOLIMA (449.1) 12.39 Sygnał czasu, dziennik połu­

dniowy (po hebrajsku); 12.19 Program arabski; 1358 Dzien­
nik południowy (po angielsku); 13.39 Sygnał czaau, ko­
niec programu południowego; 18 Sygnał ezasu. komuni­
katy; 18—18.39 Program arabski; 18.39 Program hebrajski: 
pogadanka językowa J. Lawnlego; 18.45 Komun. meteoroU 
dziennik wieczorny, glełna owoców eytrusowych (po he­
brajsku); 19 Koncert poświęcony twórczości Grndnlewlcza 
w wyk. zespołu studium; 19.11 Leucja języka arąbsklego 
dla początkujących; 29 Współczesne pleśni angielskie; 29.15 
Kom. meteor., dziennik wieczorny, giełda owoców cytrns, 
(po angielsku); 29.39 Audycja z płyt; 21 Konlee programu,

*  *  *

18 BRU KSELA FRANC .; Recital wlolone*. H ILYERSU M : 
Koncert solistów. SZTOKHOLM: Program rozrywkowy. 
W IEŻA E IF F L A : Rozmaitości. D KO ITW ICH : 1859 
Muzyka lekka. MONTE CENERI: 18.39 Solo na filhar­
monii.

.19 FLORENCJA: Muzyka rozrywkowa. L A H T I: SInchO- 
wlsko. LONDYN REG.: „Wspaniałe noce" — siochowl- 
ako romantyczne. P A R IS  PTT.: Pleśni. BUDAPESZT:

19.45 Muzyka cygańska. PAR IS  PTT.: 19.39 Recital or­
ganowy T A L L IN : 19.19 Muzyka lekka.

29 D KO ITW ICH: Muzyka rozrywkowa. FLORENCJA: 29.39 
Komedia. H ILVERSU M : 29.55 „Debora" oratorlnm
Haendla. MONTE CENERI: 29 Pleśni. POSTE P A R I- 
S IE N : 29.15 Koncert.

21 BRU KSELA FRANC.; „Cyru lik  Bewllskt" teatr wyo­
braźni. FLORENCJA: Program rozrywkowy. LONDYN 
REG.: Kcncert symfoniczny. M ED IO LAN : Recital
okrzypcowy. PR A G A : Borys Godunow — opera. R A ­
DIO P A R IS : 21.39 Koncert symfoniczny. RZYM : „Fe- 
dra“  opera.

21 BUDAPESZT: Mnzyka Jazzowa. MONTE CENERI: Mo­
tyka taneczna. FLORENCJA: 22.39 Muzyka tan. W IEŻA 
E IF F L A : Koncert symfoniczny. D KO ITW ICH: 2125 
Kwartet F-dur Revela. LONDYN /REG.; 22.25 Sfnchowl- 
oko,

23 23 BUDAPESZT: 23 Koncert ork. wojsk. FLO RENCJA: 
Muzyka taneczna. PR A G A  H : Muzyka rozrywkowa. 
W IE ŻA  E IF F L A : Koncert symfoniczny. D RO ITW ICH: 
J3.55 Muzyka lekka. K O PE NH AG A : 23.19 Muzyka ta­
neczna. W IE ŻA  E IF F L A : 23.15 P łyty.

„Rozpowszechniajcie
NOWY DZ



„N O W Y  DZIENNIK" czwartek 9 marca 1939 I I
W triumfalnym pochodzie ku szczytom produkcji filmowej przoduje zawsze Wytwórnia .METRO__
GOLDWYN— MAYER, lecz wszystkie jej dotychczasowe najwyższe osiągnięcia Jak „Poili Walew< 

ska“ i „Maria Antonina'* blednę wobec takiego arcydzieła jakim jeat
wyczarowany przez genialnego JULIANA DUYI- 
V lER ‘a, na tle dawnego Wiednia, rozkołysanego 
muzykę JANA STRAUSSA, a udziałem ariyatew 

tej miai/ co

LUIZA AAINER, MILIZA KORIUS, FERNAND GRAVET
* "** Premiera jut wkrótce w k :n'e „ S  C A L  A “  ■ " ----------

WIELKI WALC

Budowaparkówisfcwerdwkrakowskich 
przez bezrobotnych

DZIŚ

D A N C I N G  w „CYGANERI I "
o godz. 21 w nocy 

STOW. „I. BURSA ŻYD. SIERÓT RĘKODZ." 
Krakowska 53

ta s a a is m k
M A R Z E C  W schód stoaca

5. u 53 m

9 Zachód słońca
17 „ 17 m

CZWARTEK 18 Adar 5699

Protest Gminy żydowskiej 
w Krakowie

Zarząd Gminy żydowskiej w Krakowie na od­
bytym wczoraj posiedzeniu uchwalił pizyłączyć 
się do protestu ogółu żydowskiego przeciw an­
gielskiemu projektowi rozwiązania sprawy Pale­
styny, sprzecznemu z historycznymi prawami Ży­
dów do Palestyny, z mandatem i zohowązaniamł 
zaciągniętymi przez Anglię.

W tej sprawie Gmina żydowska wydała tele­
gram do Agencji Żydowskiej, zapewniając, że ca­
łe żydostwo gotowe jest do Wielkich ofiar dla 
realizacji wzniosłej idei budowy Siedziby Naro­
dowej w Palestynie.

Równocześnie zarząd Gminy Żydowskiej wysłał 
do władz centralny cii telegram, w którym przy­
łącza się do protestu żydostwa polskiego przeciw 
zamachowi na jeden z podstawowych nakazów 
religijnych, jakim Jest ubój rytualny.

Akcja pomocy dla uchodźców
Onegdaj odbyło się wspólne posiedzenie Zarzą­

du Gminy Żydowskiej i Prezydium Komitetu Po­
mocy Uchodźcom, poświęcone akcji pomocy pas- 
ihalnej.

Na wstępie posiedzenia wysłuchano sprawo­
zdania gen. sekr. Komitetu urturOżców inz Akiby 
Buchneia na temat dotychczas^ wych prac. Jak 6ię 
ot azuje, akcja pomocy natrafia na coraz to wię­
ksze trudności, gdyż dotychczasowe zasoby ule­
gały stopniowo wyczerpaniu, a ofiarność nie do- 
t-zymuje Kroku potrzebom. Niemniej jednak Ko­
mitet Pomocy dokłada wazelkioh starań, aby nie 
tylko podołać obowiązkom bieżącym, ale czyni 
się starania o znalezienie odpowiednich środków 
na przeprowadzenie akcji paschalnej. Akcja ta 
prowadzona będzie za pośrednictwem Rabinatu.

Nad sprawozdaniem wywiązała się dłuższa dy­
skusja, w której z  ramienia Konuieiu zabierali 
głos piez. dr Landau oraz członkowie Prezydium 
wiceprez. dr Schermant i Stempel, radny AJeh- 
sandrowcz i dyr. Hochwald. Po przeprowadzonej 
dyskusji uchwalono odpowiednie wnioski oraz 
wyrażono serdeczne podziękowanie i uznanie gen. 
sekretarzowi inż. Atibie Buchnerowi za niezmor­
dowaną i ofiarną pracę w Komitecie Pomocy.

Wyjazd wicewojewody 
krakowskiego

Wicewojewoda krakowski dr Piotr Małaszyński 
wyjechał w sprawach służbowych do Warszawy. 
Powrót wicewojewody do Krakowa przewidziany 
jest w sobotę.

Z rynków mięsnych
W tygodniu od 25 II. do 3 III. br. spędzono na 

targi; buliaji 178, wołów 44, krów 127, jałówek 
258, cieląt 700, owiec - kóz i baranów — niero­
gacizny 1395, razem 2702 zwierząt. Z poprzednie­
go tygodnia pozostało 17 zwierząt. Ogółem 2719 
zwierząt.

Ze spędzonych na targ zwierząt spizedano; na 
konsumeję miejscową 2617 sztuk, na konsumeję 
innych gmin 91, pozostało niesprzedanycn 11 szL

Przebieg ha idlowy: W  bieżącym tygodniu tar­
gowym silniejsze spędy wszystkich gatunków 
zwierząt rzeźnych. Ceny nierogacizny zwyżkowa­
ły, ceny bydła mocne, ceny cieląt ustalone. Trans­
akcje ożywione. Usposobienie dobre.

-  ZE STOWARZYSZENIA ADWOKATÓW ŻY­
DÓW W  KRAKOWIE, Dziś godz. 7-rna wlecz, 
wspólne posiedzenie Zarządu 1 Sądu Koleżeńskie­
go Stowarzyszenia Adwokatów Żydów w  Krako­
wie w  lokalu Stow. Kupców, przy uL Grodzkiej 
40, L  p. P-ezydium Stowarzyszenia uprasza wszyst 
kich PP. Kolegów o nie*.* wodne przybycie z uwa­
gi na ważność om aW J» ć się mających ftpra’" .

M iejski Obywatelski Kom itet Pom ocy Zim o­
wej Bezrobotnym w  Krakow ie idąc po w yty­
czonej lin ii działania, stara się zatrudniać moż­
liw ie dużą ilość bezrobotnych. Przede wszyst­
kim  przez cały okres zim ow y zatrudniano o- 
koło 250 bezrobotnych przy rozmaitego rodza­
ju  robotach przeważnie ziemnych. Obecnie z 
nastaraem odpowiedniej pory zostanie zatru­
dniona dalsza partia bezrobotnych do łącznej 
iloćci 500, w  tym około 120 kobiet.

W  szczególności zostaną bezrobotni skiero­
wani do robót ogrodowych w  Parku krakow­
skim, Dr. Jordana i  A le i M ickiewicza przy 
czym znajdzie zatrudnienie w  tym  dziale oko-

Stan chorób zakaźnych 
w województwie krakowskim

W ubiegłym tygodniu zanotowano w wojewódz­
twie krakowskim następujące wypadki chorób 
zakaźnych: 96 odry, 53 krztuśca, 42 płonicy, 19 
błonicy, 14 wścieklizny, 3 zapalenia opon mózgo- 
wo-rdzeniowycn i 2 duru brzusznego. Nasilenie 
chorób zakaźnych w  województwie krakowskim 
średnie, epidemia odry w powiecie gorlickim wy­
gasa.

Geometria a doświadczenie
Odczyt publiczny pod powyższym tytułem wy­

głosi doe. di M. Matldsson w ramach wykładów 
naukowych Ż. T. Szk. L. i Sr. w sobotę U  pm. 
o godz 20-ej w auli żyd. Gimn. przy ul Podbrze- 
zie 10,

W dniu urodzin bt. p. lekarza ERNESTA KUKUKA
ofiarują na TOZ (akcja dożywiania dzieci) 20.— zł 
1401* RODZICE I  SIOSTRA.

2 teatru, literatury i sztuki
_  Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO. Dziś po 

cenach zniżonych interesująca komedia B Corra
i J. Achoiile ^Miłość będzie naszj m wynalazkiem**. 
Jutro ^Mizantrop" Moliera w premierowej obsa­
dzie, W sobotę po cenach zniżonych, świetna ko 
media R. Niewiarowicza „Dlaczego zaraz trage- 
dia?I‘‘

— ..TEMPERAMENTY**, nowa komedia Anto­
niego Cwojdzińskiego będzie najbliższą premierą 
teatru im, J. Słowackiego.

— DER REBECYNS NECHT“  Z DŻENłĄ ŁO­
WICZ W  TEATRZE ŻYDOWSKIM. W  dniu dzi­
siejszym poraź ostatni zespół Dżeni Łowicz wysta­
wia znakomitą komedię muzyczną „Der Rebecyns 
Necht", która cieszyła się olbrzymią frekwencją. 
Ceny miejsc zniżone od 50 gr. Początek punkt. 
8.45 wiecz. Przedsprzedaż biletów we firmie Fisch- 
hab Grodzica 46. a od 7-mej wieczorem przy ka­
sie teatru — Jutro premiera „Żydowskie wesele**.

— „PIĘCIORACZKI WARSZAWSKIE** na scenie 
Teatru „Scala“ odniosły na wczorajszej premierze 
pełny i zasłużony sukces. Doskonały program ba­
jecznie zgranego zespołu oceniła należycie premie­
rowa publiczność, dając wyraz swemu zachwyto­
wi olbrzymim aplauzem.

Przedstawienia odbędą się Jak przewidziano. Je­
szcze tylko dziś i jutro w godz. 7.15 i 9.15.

— W YKŁAD PROF. Dra JÓZEFA REISSA O 
ŚLĄSKIEJ PIEŚNI LUDOWEJ. W  ramach wy­
kładów propagandowych, które urządza Un" wersy 
teł Jagiełi. o sląslnu, wygłosi prof. dr Józef Reiss 
wykład nŁ „Pieśń ocaliła polskość śląska”  z  ilu­
stracją muzyczną. Kwartet solowy a Katowic pod 
kierunkiem znanego kompozytora Dyr, S. M. Sto- 
ińskiego wykona kilkanaście pieśni ludowych ze 
śląska Zielonego I śląska Górnego w  ich orygi­
nalnym brzmieniu. Wykład odbędzie się w  sali Ko 
pernika Uiuw, Jagiellońskiego (ColL Novum, ul. 
Gołębia 1. 24) o godz. 18.

—  ŻYD. TOW. MUZYCZNE urządza dziś we 
czwartek w sali żyd. Tow. Teatralnego. Stolarska 
9. 1-szy koncert s cyklu poświęconego muzyce ka­
meralnej. Wykonawcy: kwartjt instrumertelny 
Żyd. Tow. Muzycznego w osobach pg. Scnznker

ło  14C ludzi i  to przeważnie kobiet.
Dalsza część bezrobotnych zatrudniona bę­

dzie przy robotach drogowych, przy plantowa 
niu dołów  na końcu u licy Racławickiej koło 
cmentarza miejskiego, rzy  budowie osadnika 
na Bielanach, w  m iejskim  stadionie sporto­
wym  itp.

Równocześnie Kom itet Pom ocy Zim owej za­
kupi pewną ilość butów, które przydziela bez­
robotnym skierowanym do pracy, a potrzebu­
jącym  butów.

A kcja  zatrudnienia bezrobotnych należy dó 
najbardziej celowych i wskazanych zadań Ko­
mitetu Pom ocy Zim owej.

NADESŁANE CZASOPISMA

Encyklopedia Palestyńska
Uiazał się dalszy, iódmy zeszyt Encyklopedii 

Palbo ijrńskiej, wychodzącej w  Krakowie pod re­
dakcją B. Cweibauma, dra N. M. Gelbera, dra I. 
Schippera, dra 1. Schwarzbarta, dra S. Stendiga, 
dra A. Tartakowera, P. Wassermann.

Zeszyt ten zawiera następujące prace; Biro Bi- 
dżan, Blackstone, Blum, Blumenietd, Bne-Brił, 
Bne niosze Board of Deputies, Bodenheimer, 
Boehm, Borocfaow, Brajnin, Brandeis, Brawer, 
B rener, B iit Hacohar.

Zeszyt siódmy, Jak poprzednie, wydany jest na 
piękuym papierze i zdobi go seria klisz, które 
dotyczą bądź postaci, bądz są zdjęciami grupowy­
mi z historyczny oh konfert«cyj syjonistycznych. 
Encyklopedia ta staje cię z każdym zeszytem co­
raz cenniejszym dziełem, traktującym o odrodze­
niu żydowskim w chwili obecnej.

(skrzypce), Glttok (skrzypce), Schleiohikorn (vio!a) 
Schmledt (wiolonczela). W  programie kwartet 
Haydna, Mozarta i  Brahmsa. Goście mile widziani. 
Początek godz. 20-ta.

— ALEKSANDER UNINSKY, znakomity piani­
sta, o którego niezwykłym talencie artystycznymi 
zaletach technicznych oraz uroku int enprelacji wy­
raża się prasa w słowach najwyższego uznania, da 
się słyszeć krakowskiej publiczności w niedzielę, 12 
bm, w Starym Teatrze.

— WSTĘP DO MUZYKI. Cykl popularnych wy- 
Kładów o sposnoach tworzenia dzielą muzycznego 
w perspektywie rozwoju historycznego, z bogatą 
ilustracją muzyczną wygłasza dr W. Mantę! co 
drugą sobotę o godz. 7.30 wieczór w Instytucie 
Muzycznym (św. Anny 2). Najbliższy wykład w so­
botę 11 hm. Każdy wykład stanowi odrębną ualosć.

R E PE R TU AR  TE ATR U  MIEJSKIEGO 

Czwartek, godz. 8 wiecz.: „Miłoóć będzie na­
szym wynalazkiem**.

REPERTUAR TEa TRU ŻYDOW SKIEGO  
(Bocheńska 7)

Czwartek, godz. 8.45 wiecz.: „Dfc rebecyns 
nechft**.

R E P E R T U A R  K IN O T E A T R Ó W  
ADRIA: „Serce matki" (Stanisława Engelów- 

na, Mieczysław Cybulski).
A TLANTIC : „Dla ciebie Senorito" (Nino Mar­

tini, Ida Łupino) i „Naga prawda** (Irena 
Dunne, Gary Gram ).

A P O LLO : „Pani i cowboy** (Gary Cooper, 
Merle Oberon).

L. O. P. P .: „Święty ogień** i „Czardasz** 
PROM IEŃ: „Cztery córki" (Siostry Lean). 
SCALA: „Powrót Arsena Łupina** (Melvyr 

Douglas).
SZTUKA : „Banito*1 Bartholomew, Barter) 
„Ś W IT ": „Władczyni" (Anna Ntagle, Adolf 

Wohlbriick).
UCIEc^ a . „T rzy  walce**
W A N D A : „Chwila pokusy" (Jean Crawford, 

Mszgajst Suilaran { im.)
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Między Scylla i Charybdą

Anglia wabi Żydów mirażem 
ministra żydowskiego bez teki

Wytyczne definitywnego wniąsku rządu brytyjskiego
Londyn, S. 3. ŻA T . Kairski korespondent 

„D aily Exp*ess" informuje, że mufti opraco­
wuje obecnie tezy kompromisowe, które będą 
przedłożone rządowi brytyjskiemu za pośred­
nictwem delegacji arabskiej w Londynie. W e­
dle tego planu, Arabow ie mają się rzekomo 
zgodzić na kontynuowanie im igracji żydow ­
skiej do Palestyny, jednak pod warunkiem nie 
naruszenia obecnej proporcji liczebnej ludno­
ści arabskiej i  żydowskiej. Mają też nie być 
wykluczone dalsze żydowskie zakupy ziemi w 
Palestynie z tym, że glooalny obszar posiada­
nej ziemi nie przekroczy 1'4 całego teryto­
rium. Mufti ma się godzić na udział Żydów  w  
administrowaniu Palestyną i wprowadzenie 
ustawodawstwa na zasadach proporcionalnych 
zgodnie z  nowymi propozycjam i rządu angiel­
skiego. Mufti żąda natomiast zniesienia man­
datu i proklamowania niepodległości Palesty­
ny-

Egipski m inister skarbu Osman Pasza, któ­
ry w tych dniach konferow ał z  muftini, za­
przecza tym doniesieniom.

Dzisiejszy „N ew s Chronicie" przytacza na­
stępujące wersje o zasadniczych wytycznych 
planu, które mają leżeć u podstaw defin ityw ­
nego wniosku rządu brytyjskiego. Obecna ad­
ministracja palestyńska ma ulec reorganizacji 
przez dokooptowanie do rządu jednego m ini­

stra żydowskiego i jednego arabskiego bez te­
ki i bez prawa w ładzy wykonawczej. Obaj m i­
nistrowie mają służyć sprawie współpracy ży ­
dowsko-arabskiej. P lan  ten ma być utrzyma­
ny do czasu zobowiązania się Arabów, że nie 
będą dyskrymino wali Żydów  i vice versa. Czas 
trwania okresu przejściowego nie będzie z gó­
ry  określony. Trwanie tego okresu będzie uza­
leżnione od stopnia współpracy arabsko-ży- 
Jowskiej. Plan rządu przewiduje dalszy roz­
w ój Żydowskiej Siedziby Narodowej, aczkol­
wiek im igracja żydowska nie będzie mogła 
przekroczyć pewnych granic. Interesy angiel­
skie w  Palestynie, nietykalność miejsc św ię­
tych i pozycja prawna ludności żydowskiej, 
mają być ustawowo zagwarantowane.

*  *  *
Londyn, 8. 3. ŻAT. Dzisiejsze dzienniki lon­

dyńskie inform ują jakoby minister kolonii 
m iał zapewnić delegację żydowską, że rząd zde­
cydowany jest przeforsować swój plan nawet 
jeżeli Żydzi go nie zaakceptują.

Deklaracja Balfoura winna być 
utrzymana w mocy!

Waszyngton, 8. 3. ŻA T . Syjonistyczne biuro 
polityczne w  W aszyngtonie komunikuje, że 17 
senatorów U. S. A . podpisało deklarację, w  
której daje wyraz przekonaniu, że w  im ię pra­

wa i sprawiedliwości deklaracja Balfoura ma 
być utrzymana w  mocy.

Mufti „zadowolony", 
mufti „przedstawi wnioski"!'...

Londyn, 8. 3. Ż A T . W  depeszy z  Kairu „ T i­
m es" donosi, że do Kairu pow rócił em isariusz 
egipski Em ir Osman, wydelegowany do b. mu- 
ftiego  jerozolim skiego. „ A l  Achram " donosi, 
że m ufti jest zadowolony z przebiegu tej w iz j - 
ty i  że wkrótce przedstawi ( I I )  rządowi swe 
w n io s k i(I ) w  kwestii im igracji żydowskiej, 
prawa do nabywania ziem i i  reprezentacji ż y ­
dowskiej w  przyszłej izbie ustawodawczej. Jak 
słychać, m ufti w  dalszym ciągu obstaje przv 
żądaniu niezwłocznego zniesienia mandatu i  
proklam owania niepodległości Palestyny.

Radiostacja w Bari działa 
sprawnie

Londyn, 8. 3. Ż A T . W  kołach politycznych 
Londynu żyw o komentują fakt, że w łoska roz­
głośnia radiowa w Bari, nadająca audycje w  
języku arabskim, in form uje ściśie o  przebie­
gu rokowań angielsko-arabskich w  kwestii pa­
lestyńskiej. Stwierdzono, że relacje z przebie­
gu poszczególnych posiedzeń z  Arabam i na­
dawane są przez radiostacje w  Bari jeszcze 
przed otrzymaniem protokołów  odnośnych po­
siedzeń w  Londynie.

0 zwołanie Kongresu 
Syjonistycznego

W arszawa, 8. 3. ŻA T . Kom itet centralny o r­
ganizacji ogólnych syjon istów  w  Polsce po roa 
patrzeniu sytuacji w  syjon izm ie jednogłośnie 
uchwalił zw rócić się do Egzekutywy Syjoni­
stycznej o  niezwłoczne zwołanie Kongresu Sy­
jonistycznego dla wyłonienia „Egzekutyw y o- 
calenia narodu".

Szereg projektów ustaw 
uchwaliło plenum Sejmu

Warszawa, 8. 3. (S in ) Na dzisiejszym po­
siedzeniu plenum Sejmu w  pierwszym czyta­
niu odesłano do kom isji szereg rządowych 
projektów  ustaw oraz projektów ustaw, zło­
żonych przez posłów.

Poseł W adowski referow ał z koiei rządowy 
projekt ustawy o  rozciągnięciu mocy obow ią­
zującej przepisów o niektórych daninach pu­
blicznych oraz o monopolach państwowych 
na ziem ie odzyskane.

Ustawę bez dyskusji przyjęto w  drugim i 
trzecim czytaniu jednomyślnie.

Pots. Górski referow ał nowelę do rozporzą­
dzenia P. Prezydenta o  krzyzu zasługi za dziel­
ność. Ustawę przyjęto w  drugim i trzecim czy­
taniu.

Izba przystąpiła następnie do rozprawy nad 
rządowym projektem ustawy o porozumie­
niach kartelowych.

Po południu przystąpiono do ustawy o or­
ganizacji więziennictwa. Poseł ks. Padacz skar­

ży się na brak odpowiedniej liczby kapelanów 
więzienia. Poseł W itw ick i Ukrainiec, wyraża 
się z uznaniem o ustanowieniu więzienia ob- 
serwacyjno-rozdzielczego, ale nawiązując do 
słów prof, Makowskiego, że to, co dla jednych 
więźniów jest tylko przerwą w  rozkładzie ży ­
cia, to dla innych jest całkowitym  tego życia 
załamaniem, podkreśla konieczność indyw i­
dualizacji kary i występuje przeciwko więzie­
niu przestępców politycznych razem ze zw y­
kłym i dodając, że chodzi mu specjalnie o w ię­
źniów ukraińskich. Popiera go poseł Nawrocki, 
który w dyskusji nad budżetem Ministerstwa 
Sprawiedliwości zw rócił uwagę na utworzenie 
nowego typu więzień dla przestępców politycz­
nych. Przeciwstawia się temu minister i re fe­
rent.

Ustawę przyjęto bez zmian w drugim i trze­
cim czytaniu.

Uchwalono jeszcze szereg innych drobnych 
ustaw.

Oficerowie b. armii carskiej 
zasądzeni za wyłudzenie

Bielsko, 8. 3. (R l  Przed Sądem Okręgowym 
w W adowicach na sesji w yjazdowej w Białej 
toczył się w  dniu dzisiejszym dalszy ciąg pro­
cesu przeciwko byłym  oficerom  arm ii carskiej, 
W łodzim ierzow i Leśnobrodzkiemu, duchow­
nemu wyznania wschodnio-bizantyńskiego o- 
raz M ikołajow i Argutyńskiemu. Leśnobrodzki 
jest oskarżony o wyłudzenie kw oty 2380 zł. od 
hr. Grabowskich zamieszkałych w  Kołach pod 
Białą, na sfinansowanie swej rzekomej podró­
ży  do Jugosławii celem wyszukania tam doku­
mentów i osób, mających zidentyfikować rze­
komego carewicza A leksieja Skurpskiego, sy­
na M ikołaja II. Ponadto w yłudził Leśnobrodz­
ki ml hr Grabowskiej 800 zł rzekomo na cele

m isji katolickiej, fkrgutyński natomiast oskar- 
kony jest o udzielenie pomocy w  wym ienionych 
przestępstwach przez to, że o przedstawionym 
mu Skurpskim tw ierdził z  całą pewnością, że 
jest to prawdziwy carewicz, pretendent do tro1 
nu carów.

Pierwsza rozprawa, która odbyła się w  gru­
dniu ub. roku, była jawna. Na wstępie dzisiej­
szej rozprawy przewodniczący na wniosek pro­
kuratora zarządził tainość. Prokurator otrzy­
mał bowiem wiadomość od kierownika kom i­
sariatu P . P . w  Białej, że zachodzi obawa za­
kłócenia porządku publicznego. Drugim po- 
w odem zarządzenia tajności rozprawy był 
wzgląd na obrazę dobrych obyczajów . Po 6-

KRONIKA ŚLĄSKA 
świadkowie zeznają w pcoceślte 
katowickim

Katowice 8. 3. (F )  W  dalszym ciągu sen­
sacyjnej rozprawy o naaużydfc w K K O  pow ia­
tu świętochło w idnego, przesłuchano wczoraj 
w  późnych godzinach wieczornych dyrektora 
Zw iązku Kas Komunalnych i syndyka kasy 
święiochłowskiej, p. Tułacza. Zezw olił on na 
kuipnio obligacyj państwowy eh  na kwotę 
200 tys. zł. A le  nde wiedział, że oh ligscyj ma 
dostarczyć Kamieniecki. Obligacja była ko-j 

nieozna na pokrycie długu spóflKi Brackiej yrj 
Tarnowskich Góra, h.

Dzisiaj jako p.erwszy zeznawał aptek ara’ 
Fróhlich. Uzyskał on pożyczkę w  K K O  powiatu' 
świętochłowrekiego za pośrednictwem Jondy 
w  wysokości 65.000 zł. na d o k o ń czc ie  domu 
mieszkalnego. Za pośrednictwo świadek w y ­
płacił Jondzie kwotę 4.000 zł. Z  ko le i przesłu­
chano w charakterze św iadków szereg urzęd- 
i fk ó w  KKO  powiatu świętochłowickiego. Z t -  
znania ich nic nowego do sprawy n ie wnoszą. 
Podlegali oni Dyrdzie i  zarządzenia jego w y ­
konywali. Rozptiawa trwa.

Uruchomienie fabryki rzkła 
w Ząbkowicach

Sosnowiec 8. 3. (K )  W  dniu wczorajszym u- 
ruchomiona została w  Ząbkowicach po w ielo­
letniej nieczynności Belgijska Fabryka Szkła 
S. A. Na razie przyjęto do pracy 300 robotni­
ków. Uruchomienie tej fabryki w ywołało oży­
wienie w tej miejscowości, obarczonej pokaźną 
liczbą bezrobotnych

Odczyt
Będzin 8. 3. (K )  W  czwartek o  godzinie 21-ej 

w  lokalu Organizacji Syjonistycznej w  Będzi­
nie przy ul. Sączewskiej 15 wygłosi odczyn tow. 
Natan Asz z W arszawy n. t. „Rokow an ia lon­
dyńskie na tle wszechświatowej po lityk i".

godzinnej rozpraw ie sąd w ydał w yrok  skazu­
jący Leśnobroditkiego ns 12 miesięcy w ięzie­
nia, a Argutyńskieeo na 6 miesięcy, zrw iesza­
jąc obydwom wykonanie kary na przeciąg 5 
lat. Bronili adwokaci: dr F reyer i Chałaoow- 
ski.
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reżyserów ROUBEN MAMMOJL1ANA

W gł. roi. słynny tenor opery Metropolitalne NINO 
MARTINI i urocza, rozkoszna IDA ŁUPINO. 1000 
i  Jedna przygoda! Romantyzm! muzyka 1 ploeaan- 
ki meksykańskie. II. Film odznaczony 4 medalami
Niebywale kreacje stworzyli IR E N A  DENNE, G AR Y  
GRANT. Ton program to nowy triumf naszego repertuaru. 
Przedstawienia o godzinie 5-teJ 7.45 l  1.1A wieczorem.

Obrady Zw iązku  Rabinów
bin A l ter zauważył, że ludność żydowska

Stała poprawa zdrowia 
P. Prezydenta R. P.

Warszawa, 8. 3. P A T . Jak się dowiadujemy, 
w stanie zdrow ia Pana Prezydenta Rzeczypo­
spolitej następuje stała poprawa.

Ministrowie Estonii i Finlandii 
przybędą do Warszawy

Warszawa, 8. 3. (A ) .  W  kołach politycznych 
utrzymuj?, że jeszcze przed kw ietniów? w izy­
ty ministra Becka w Londynie, W arszawę od­
wiedzą m inistrowie spraw zagranicznych Esto­
nii i  Finlandii.

Płk. Kowalewski udaje się 
do Paryża i Amsterdamu

Warsuawa, 8. 3. (B in ) Do Paryża i  A m ­
sterdamu wybiera się były szef Ozonu płk K o­
walewski, k tóry jednocześnie będzie prowa­
dził rokowania w sprawie rozbudowy kanału 
W isła— Dunaj.

Interpelacja posła ukraińskiego
Warszawa 8. 3. (Sn.) W płynęła interpela­

cja ukraińskiego posła Nawrockiego w sprawie 
ciężkiego pobicia 17 włościan w e wsi Czoibin 
pow iat Jaworów, w tym 7 komet w wieku 
50 —  65 lat, oraz dwojga dzieci w  wieku od
8 —  15 lat przez oddział P o lic ji Państwowej 
w dniu 28 lutego br.

B. dyr. Handel w P. M. T.
Warszawa 8. 3. (S in.) Były dyrektor depar­

tamentu, Kandel zostaje powołany do Polskiego 
Monopolu Tytoniowego.

Dymisja wicemin. Błeszyńskiego
Warszawa, 8. 3. ( f )  Dym isja wiceministra 

oświaty p. Błeszyńskiego została przyjęta. P o ­
nieważ już poprzednio ustąpił wiceminister A* 
leksandrowicz, obecnie w ięc w Ministerstwie 
W . R. i O. P. nie ma podsekretarzy stanu. P o ­
dobno niedługo ma nastąpić nominacja jedne­
go wiceministra.

Posiedzenie sejmowej komisji 
wojskowej

Warszawa, 8. 3. P A T . Na posiedzeniu komi­
sji w ojskowej Sejmu w dniu 7 bm. rozpatry­
wano projekt ustawy, złożony przez pos. K lim ­
kiewicza o wojennym krzyżu i  medalu ochot­
niczym. Projek t ten referow ał pos. dr Kobosko.

W  wyniku dyskusji postanowiono powołać 
dla szczegółowego rozpatrzenia projektu spe­
cjalną podkomisję, w  skład której weszli pos. 
pos. K lim kiewicz, dr. Kobosko, Głowacki, Doe- 
iinger, Csadek i ks. Padacz. Podkom isja pod 
przewodnictwem prezesa kom isji pos. gen. 
Skwarczyńskiego rozpocznie swe prace dnia
9 bm.

W  posiedzeniu podkom isji wezmą udział 
przedstawiciele prezydium Rady M inistrów i 
Ministerstwa Spraw W ojskowych. W  charak­
terze rzeczoznawców zaproszeni zostali przed­
stawiciele kapituły orderu Virtuti M ilitari i ka­
pituły krzyża i medalu Niepodległości oraz 
prof. Gembarzewski.

Choroba Ign. Paderewskiego
Paryż. 8. 3. P A T . „P etit Pari.sien" donosi 

z Nowego Jorku, że Ignacy Paderewski, który 
bawi obecnie w Ameryce i  miał odbyć tournee 
koncertowe, musiał odwołać pierwszą serię 
koncertów, ponieważ zachorował na grypę i 
leikarze nakazali mu dwutygodniowy wypo­
czynek. Jednocześnie z grypą Paderewski do­
stał ataku reumatyzmu, który specjalnie umiej 
scowił się w  przegubie lewej ręki. Biuletyny 
lekarzy amerykańskich są optymistyczne, je ­
dnakże wskutek reumatyzmu ni® jfcst rzeczą 
pewną, kiedy będzie m ógł się odbyć najb liż­
szy koncert Paderewskiego. Na razie lekarze 
zapisali gorące masaże na lewą rękę

Odroczenia służby wojskowej
W arszawa 8. 3. (S in.) Ministerstwo Spraw 

W ojskow ych  zwróciło uwagę w ładz admini­
stracyjnych na wypadki udzielania odroczeń 
służby wojskowej z tytułu studiów na w yż­
szych uczelniach szeregowcom z cenzusem, nie­
zdolnym do czynnej służby w ojskow ej.

Warszawa, 8. 3. (A )  Nastrój wzburzenia i 
rozgoryczenie, jak i zapanował wśród ludności 
żydowskiej w  Polsce po uchwaleniu przez ko­
misję administracyjną Sejmu wniosku o  za­
kazie uboju, rytualnego, znalazł swój wyraz na 
walnym  zjeździe rabinów, który zakończył się 
późną nocą z wtorku na środę. Mimo, że roze­
słano zaproszenia na zjazd do wszystkich m i­
nisterstw nie przybył na zjazd ani jeden dele­
gat, ani też reprezentant Ministerstwa W R. i 
OP. Poza rabinami przybyli przedstawiciele 
'kilkuset gn.in żydowskich oraz 10 znanych ca­
dyków.

Obrady zostały zagajone przez prezesa Zw ią­
zku Rabiiiówt rabina Altera z Kalisza, (brata 
znanego cadyuca z Góry K a lw arii), który w 
swym  przemówieniu podkreślił ciężką sytua­
cję ludności żydowskiej, wstrząśniętej na sku­
tek uchwały o zakazie uboju rytualnego. Ra-

Lw ów  8. 3. (B ) Dochodzenia w  sprawie zajść 
na uniwersytecie lwowskim, jakie m iały m iej­
sce w dniu 28 lutego w  związku z urządze­
niem przez poliiką akademicką młodzież ludo­
wą odczytu dra Stanisława Szczotki z Kra­
kowa, doprowadziły już do ujawnienia isto­
tnego przebiegu tych zajść, i w niedługim cza­
sie zostaną defin ityw nie ukończone. M. in. 
stwierdzono nazwiska sprawców oraz osób po­
bitych, jak również i to, że sprawcy zajść zo­
stali odpowiednio uzbrojeni i  zgrupowani w 
lokalu czytelni akademickiej przy ul. Łoziń ­
skiego 7.

W  dotychczasowyńi wyniku tych dochodzeń 
na wniosek prokuratora, sędzia śledczy Sądu

Madryt, 8. 3. (R ) O godz. 11-tej min. 15 za­
k o m u n ik o w a n o  oficjalnie, iż przewódcy rew ol­
ty komunistycznej poddali się „Radzie Obro­
ny". Buntownicy otrzymali polecenie powrotu 
do garnizonów. W ojska „R ady O brony" mają 
pozostać na swych stanowiskach i  wstrzymać 
ogień, który wolno im otworzyć tylko, gdyby 
zostały zaatakowane.

Około godziny 3-ciej nad ranem trwały za­
cięte walki, które po godzinie ustały. Szczegól­
nie w ielkie napięcie walka uliczna w Madrycie 
miała w pobliżu ambasady francuskiej. W o j­
ska gen. Cesade odniosły w rezultacie zw ycię­
stwo nad komunistami. Komunikacja miejska

Zg&n jednego z ojców Teł Awiwu
Tel Aw iw , 8. 3. ŻAT. W  71 roku życia zmarł 

dziś założyciel gimnazjum Herzlia w Tel A w i­
wie, jeden z  założycieli miasta Te l Aw iw , dr. 
Jehuda Matmon Cohen.

Ujęcie 25 terrorystów arabskich
Ila ifa , 8. 3. P A T . Podczas obławy w  szeregu 

m iesjcowości na południe od ila i fy  wojska 
brytyjskie u jęły 25-ciu terrorystów  arabskich, 
z których jeden został zastrzelony podczas u- 
siłowania ucieczki.

Straszna pomyłka właścicielki 
apteki

Warszawa, S. ( A '. i Y-.i bardzo rzadkim

przyjęła tą uchwałę jako

zamach na je j uczucia religijne.
Mówca w yraził przekonanie, że w  ostatniej 

chwili znajdą się w Polsce elementy, które 

nie dopuszczą do pogwałcenia sumie­
nia milionów' Żydów.

Następnie wygłosili przemówienie rabin Lew in 
z Rzeszowa, rabin Serocki z Łucka, sen. Rubin­
stein i prof. Schorr w  imieniu rabinów z w yż­
szym wykształceniem oraz imieniem rabinatu 
krakowskiego rabin Frenkel i  rabin Ajzemstadt.

Podczas dyskusji złożyli przedstawiciele 
wszystkich stronnictw politycznych, którzy 
przybyli na zjazd, deklaracje o

całkowitej solidarności z akcją Zw ią­
zku Rabinów oraz z przyjętym i rezo­

lucjami.

Okręgowego po dokonanym w  dniu dzisiej­
szym przesłuchaniu zastosował jako środek 
zapobiegawczy tymczasowy areszt względem 
następujących osób: Stefana Kotowicza stu­
denta praw U. J. K., Feliksa Brzezickiego, stu­
denta praw U. J. EL, Tadeusza Tarnowskiego 
studenta m edycyny U. J. K ,  Anatola Kaczal- 
skiego studenta medycyny, Stanisła wa Żarem- 
skiego studenta medycyny, M ieczysława Sza- 
mockiego stad. med., Stanisława Łuckiego stud. 
praw, Tadeusza Lipskiego stud. praw i  Edwar­
da Posłusznego stud, praw. W szyscy w ym ie­
nieni są członkami organizacji m łodzieży 
wszechpolskiej.

została dziś z rana w  Madrycie ponownie uru­
chomiona. ,

Londyn, 8. 3. (R )  Reuter donosi z Burgos, 
iż rewolta komuistyczna miała m iejsce nie ty l­
ko w Madrycie, lecz również w  Murcji, Gua- 
dalajarze i Almeria, a także w Karłagonie, 
gdzie rozruchy jeszcze podobno trwają.

Ks. Alba ambasadorem 
hiszpańskim w Londynie

Londyn, 8. 3. (R ).  Hiszpański rząd narodo­
w y desygnował jako swego pierwszego amba­
sadora w Londynie księcia Ałba, któremu rząd 
brytyjski natychmiast udzielił agreement.

oskarżeniem była dziś sądzona w Sądzie O- 
kręgowym  właścicielka składu aptecznego, p. 
Depsztok, którą pociągnięto do odpowiedzial­
ności za spowodowanie śmierci adwokata Huf- 
nagła. Hufnagel posłał swą służącą po zielony 
proszek na przeczyszczenie, służąca otrzymała 
jednak inny zielony proszek, zaw ierający tru­
ciznę na robactwo domowe. Hufnagel po zaży­
ciu proszku zmarł w  strasznych męczarniach. 
B iegły aptekarz stwierdził, że w ina Depsztw 
kow ej polegała na tym, że nie nalepiła ona na 
pudełku z proszkami przepisowej karteczki z 
trupią główką i  napisem „trucizna".

Oskarżona broniła się, że służąca n iewyraź­
nie wym ieniła nazwę proszku, i  to spowodo­
wało omyłkę. Sąd skazał ją  na 10 miesięcy w ię­
zienia.

Sprawcy zajść na U. J. K. aresztowani
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Rewolta komunistyczna w Madrycie
stłumiona
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N A  W YPA D E K  W OJNY

Anglia rzuci cała swą potęgę
na szalę wydarzeń

Doniosłe oświadczenie ministra wojny o zobowiązaniach Anglii wobec Francji
Londyn, 8. 3. (R ).  Minister wojny Hore Be- 

lisha, uzasadniając dzisiaj w Izbie Gmin bu­
dżet swego resortu, wygłosił bardzo doniosłe 
przemówienie, ilustrujące stan brytyjskiej ar­
m ii lądowej i formułujące sposób wykonania 
brytyjskich zobowiązań wobec Francji w  razie 
wojny.

Minister zaznaczył na wstępie, że na czoło 
wszystkich zagadnień wysuwa się obecnie 
kwestia, jak  dalece na wypadek w ojny W ie l­
ka Brytania winna być gotowa ao interwencji 
na kontynencie europejskim przy pomocy 
wojsk lądowych. Podstawą strategii b ryty j­
skiej było dotychczas utrzymanie takich sił lą­
dowych, które łącznie z  potęgą morską W ie l­
kiej Brytanii wystarczyłyby do zabezpieczenia 
terytoriów  brytyjskich. Powołanie do życia w  
okresie pokoju armii, jakiej nie wymaga w y­
pełnienie normalnych zobowiązań im perial­
nych, pociągnęłoby za sobą konieczność prze­
kształcenia istniejącego systemu oraz odbiło­
by się na warunkach słuzoy, na przeszkoleniu, 
wyposażeniu i na organizacji dowództwa.

O ile  chodzi o stan liczebny arm ii lądowej, 
minister oświadczył, że liczba żołnierzy wszy­
stkich stopni z  wyjątkiem  jednak wojsk bry­
tyjskich, stacjonowanych w Indiach i Birmie,

wynosi 531.353 żołnierzy. W  ubiegłym roku li­
czyła 448.625, wobec czego wzrost efektywów 
w okresie 12 miesięcy wyniósł około 83 tys. 
W  bieżącym roku finansowym liczba ochot­
n ików  rekrutowanych do armii regularnej 
wynosi 40 tys.

Przechodząc następnie do sprawy rezerw na 
wypadek nagłej konieczności, minister zazna­
czył, że armia regularna ma swe własne rezer­
wy. W  razie wojny, rzecz oczywista, rozróż­
nianie pomiędzy wojskami teryitorialnymf a 
legularnym i zostałoby zaniechane i wojska te­
rytorialne zostałyby wcielone do armii regu­
larnej,

Nawązując do sprawy zobowiązań wobec 
Francji, min. Hore Belisha przypomniał de­
klarację premiera Chamberlaina, która n-’ "; po­
zostawiła żadnej wątpliwości co do pozycji, 
jaką W . Brytania zajmie w pewnych okolicz­
nościach. „Deklaracja premiera w  sprawie so­
lidarności interesów brytyjskich z  Francją ma 
większe znaczenie, aniżeli jakiekolw iek po­
przednie oświadczenia, powiedział Belisiha. De­
klaracja ta nakazuje nam rozważyć i przygo­
tować sprawę zastosowania wojsA polowych 
na wypadek pewnych ewentualności. Prow a­
dzone m ięazy W . Brytanią a Francją rozmo­
w y nie zobowiązały nas jeszcze pod tym wzglę

dem, oznajm ił minister, ale winniśmy być 
przygotowani na każdą ewentualność. O ile 
zostaniemy wciągnięci do wojny, to udział nasz, 
sposoby i zadokumentowanie tego udziału nie 
będą połowiczne, ani też nie będą oparte na 
teorii ograniczonej odpowiedzialności. P rze­
prowadzone rozm owy dotyczyły zawsze pla­
nów obrony, a nie agresji**.

Minister zakończył zapewnieniem, że W . 
Brytania opracowała w szjstk ie szczegóły, do­
konała obliczeń dotyczących statków wymaga­
nych do przewozu wojsk. Zasada, na której o- 
piera się opracowany plan polega na tym, że 
celem dokonania maksymalnego wysiłku w 
wojnie kontynentalnej organizacja produkcji 
w  czasie pokoju, łącznie z gromadzeniem re­
zerw musi być dostateczna, aby była zdolna do 
wyposażenia i utrzymania wszystkich form a­
cji.

Mowa ministra przyjęta została przez Izbę 
Gmin entuzjastycznie. W  kuluarach oceniano 
wystąpienie ministra w ojny bardzo dodatnio.

Londyn, 8. 3. (t )  W  dyskusji po przemówie­
niu min. w ojny Hore Belisha zabrał m. in. 
głos b. min. wojny i  pierwszy lord adm irali­
cji D u ff Cooper, który wystąpił z  in icjatywą 
utworzenia w W . Brytanii specjalnej Legii 

cudzoziemskiej, Składającej się z  uchodźców.

Projekt ustawy inwestycyjnej
uchwalony przez komisję budżetową Senatu

Warszawa, 8. 3. P A T . Dzisiejsze obrady ko­
m isji budżetowej Senatu poświęcono rządowe­
mu projektow i ustawy o dotacji na FO N  i o 
inwestycjach w  ok re&ie do 31 marca 1942 r.

Odpowiadając na zapytania i  kwestie |od- 
noszone w  dyskusji, pan wiceminister Kw iat­
kowski udzielił wyjaśnień w  sprawie niektó­
rych inwestycyj, podkreślając że w  zakresie 
budownictwa państwowego przede wszystkim 
muszą być dokończone budowle rozpoczęte, 
jak  Zamek Królewski w  Warszawie, urząd w o­
jewódzki w  W arszawie, budynki K. O P-u, 
M imslerstwa Sprawiedliwości, Opieki Społecz­
nej i  Skarbu. K redyty na te właśfce cele preli­
minowano przy realizacji planu inwestycyj­
nego. P . wicepremier zaznaczył, że minister 
Skarbu zajmuje się jedynie stroną finansową

Tokio, 8. 3. (R ) .  Oddziały japońskie, działa­
jące w  obszarze zlewiska W ielk iego Kanału i 
rzeki Yon  po zajęciu miast Hwaiyin, Skwoy- 
nng i Paoying rozb iły 4 dyw izje chińskie, któ­
re znajdują się w  całkow itej rozsjTpce. Straty 
hińskie wynoszą 6017 zabitych, 6 dział, 3 gra­

natniki, 30 ciężkich i 1636 lekkich karabinów

inwestycyj a nie stroną techniczną, którą na­
leży do odpowiednich resorfów. W yjaśn ił rów ­
nież, że projekt ustawy inwestycyjnej został 
wniesiony łącznie z budżetem na rok 1939 40, 
a to na życzenie Sejmu, wypowiadane od 2 lat, 
by prace przewidziane w  planie inwestycyj­
nym już m ogły być rozpoczęte wczesną w ios­
ną łącznie z przystąpieniem do wykonywania 
budżetu państwowego.

Następnie udzielił wyjaśnień podsekretarz 
stanu w  Mansterstwie Komunikacji inż. P ia ­
secki.

W  głosowaniu przechodzi projekt ustawy 
inwestycyjnej z poprawką sen. Kamińskiego.

Na referenta ustawy inwestycyjnej na p le­
num Senatu wybrano sen. Skoczylasa.

maszynowych.
Lotn ictwo japońskie bombardowało dziś o- 

biekty w ojskow e w  m. Liangczou (230 km. na
połnoc od m. Lanczou ------- stolicy prow incji
Kansu) oraz m. Sian (stolica prow incji Szensi). 
Po skutecznym bombardowaniu lotnicy japoń 
scy bez strat pow róf iii do swych baz.

Rektorzy wyższych uczelni 
u P. Marsz. Śmigłego-Rydza

Waruzawa, 8. 3. P A T . W  dniu 7 marca br,
P. Marszałek Edward Śmigły Rydz przy ją ł w  
obecności p. ministra W yznań Religijnych i 
Oświecenia Publicznego prof. dr. W ojciecha 
Świętosławskiego, p. rektorów Uniwersytetu 

Jagiellońskiego dr. Tadeusza Lehr-Spławiń- 
skiego, Uniwersytetu Józefa Piłsudskiego dr. 
W łodzim ierza Antoniewicza, Politechniki 

warszawskiej dr. Józefa Zawadzkiego, Szkoły 
Głównej Gospodarstwa W iejsk iego Jana M i­
klaszewskiego, Akadem"’ Sztuk Pięknych W o j­
ciecha Jastrzębowskiego i Akadem ii Stomato­
logicznej dr. Jerzego Kodrakowskicgo.

Japonia nic odczuwa sankcyj — 
mówi min. Arita

Tokio, 8. 3. (R ).  Minister spr. zagr. A rlta  o- 
św iadczył w  parlamencie, iż n ie daje wiatry, 
aby kredyty angielsko-amerykańskie dla rzą­
du Czang-Kai-Szeka były udzielone w  celu w y ­
warcia presji finansowo-gospodarczej na Ja­
ponię.

Minister w ojny gen. Itagaki oświadczył, iż 
Japonia nie odczuwa sankcyj gospodarczych, 
zastosowanych przez niektóra kraje w stosun­
ku do Japonii i nie natrafia na żadne trudno­
ści w  zakupach za granicą.

Rokowania japońsko-sowieckie
Tokio, 8. 3. (R ). Fcw rócił z Berlina do Mo­

skwy ambasador japoński Togo, który wzno­
w ił rokowania w sprawie sowiecko-japońskie- 
go układu o  rybołówstwie, i odbył już dw i* 
rozm owy z  komisarzem Litw inowem . Przed* 
ótav. iciel japońskiego ministerstwa spraw za­
granicznych oświadczył, iż  rząd japoński dą­
ży  do załatv-ienia tej oprawy w  sposób ugo­
dowy.

Pomoc finansowa Anglii dla Chin
Londyn, 8. 3. (R )  Sir John Simon ośw iad­

czył w  Izb ie Gmin, że rząd chiński utworzył 
fundusz stabilizacyjny wynoszący 10 m ilio­
nów funtów szterlingów. Dwa tanki angiel­
skie subskrybowały 5 m ilionów funtów, po­
zostałe 5 m ilionów p oL ry i }  2 państwowe ban­
ki chińskie-

Ofensywa gospodarcza Francji
Minister Gentin uda się do Rumunii

Bukareszt, 8. 3. (R ) .  W  tutejszych kołach I który zabawi tutaj kilka dni. Celem w izyty 
gospodarczych utrzymują, że w  pierwszej po-1 francuskiego ministra jest zbadanie możliwo- 
łow ie czerwca r. b. przybędzie do Rumunii p. I ści rozszerzaniu runnińsko-francuskiej współ- 
Gentin minister przemysłu i handlu Francji, | pracy gospodarczej.

4 dywizje chińskie rozbite 
przez wojska japońskie



„N O W Y  DZIENNIK'* czwartek 9 marca 1939 15

„ S C A L  A "
DZIŚ I  JUTRO  o  7.15 i 9.15

filĘCIORACZKl WARSZAWSKIE
Ż E L IC H O W S K A , A N D R Z E J E W S K A , K R U ­
K O W S K I, G IE R A S IŃ S K I, P A W Ł O W S K I,  

W  P R Z E B O J O W E J  R E W II
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Kronika krakowska
Dyżury aptek

Dziś mają dyżur nocny aptek i: Grodzka 22, P I. 
M atejk i 3, Pt. In w a lid ó w  7, R etoryka  1, K ra k o w ­
ska 19, Długa 88, Brodzińskiego 1, Rakow icka 12.

Po zgonie bł. p. prez.
Tadeusza Epsteina

Duże w rażen ie w yw oła ła  w  K rakow ie  w ia d o ­
mość o zgonie bł. p. prez. Tadeusza Epsleina, je- 
<tnego z na jw yb itn ie jszych  działaczy na teren ie go­
spodarczo-społecznym .

U rodzony w  roku 1870 błp. Tadeusz Epstein ro z­
począł sw ą pracę na teren ie krakow skiej Izb y  P rze  
m yś low o .  H andlow ej w  32-gim roku swego życia, 
k iedy to w yb ran y  został radcą Izby.

R ozw ija jąc  szeroką działalność w yb ran y  został 
w  roku 1907 członkiem  prezydium  Izby, a w  ro ­
ku 1913 ob ją ł stanow isko w iceprezesa, k tóre peł­
n ił aż do roku 1918.

W  okresie odzyskania n iepodległości i  budow y 
Państw a Polsk iego obejm uje błp. Tadeusz Epstein 
odpow iedzia lne stanow isko prezesa Izb y  P rzem y­
słow o-H and low ej, na k tórym  to stanowisku pozo­
staje bez p rzerw y  aż do roku 1935. W  tym  to cza­
sie sprężystą d łonią p row adzi agendy tak wążnej 
p laców k i gospodarczej, zdobyw ając sobie uznanie 
w szystk ich  s fer. W  jakiś czas po ustąpieniu ze 
stanow iska prezesa, w yb ran y  został jako rep re ' 
zentant sencji przem ysłow ej w iceprezesem  Izb y  
k tóre to stanow isko p iastow ał aż do ostatniej 
ch w ili.

N ieza leżn ie  od prac na teren ie samorządu go ­
spodarczego, Zm arły  b y ł w yb itn ym  działaczem  w  
całym  szeregu instytucyj kom ercja lnych, finanso­
w ych  i  społecznych. M. in. b y ł członkiem  Pań ­
stw ow ej R ady K o le jow e j, Państw ow ej R ady C el­
nej i Państw ow ej R ady F inansow ej.

B ył za łożycie lem  i  prezesem  G iełdy p ien iężnej 
w  K rakow ie  oraz za łożyc ie lem  G iełdy Zbożow o- 
T ow a ro w e j w  K rakow ie . Ponadto b y ł prezesem  
Kuratorium  b. W yższego Studium H andlow ego 
oraz prezesem  Kuratorium  K rakow sk iej Szkoły 
Ekonom iczno-H andlow ej.

D la  zasług na teren ie  przem ysłu  w yb ran y  został 
w iceprezesem  Centralnego Zw iązku  Przem ysłu  

, Po lsk iego  i  w iceprezesem  Zw iązku  P rzem ysłow ców  
w  K rakow ie . W reszc ie  zasiadał w  szeregu Rad 
N adzorczych  i  p rzez dłuższy okres czasu b y ł radcą 
m iejsk im  w  K rakow ie .

Z m arły  odznaczony b y ł kom andorią i krzyżem  
oficersk im  orderu  „P o lsk i Odrodzonej'*.

W yp row adzen ie  zw łok  na m iejsce w iecznego 
spoczynku nastąpi ju tro, w  piątek 10 hm. o godz. 
12-tej w  południe.

Polska delegacja naukowa 
na kongresie rolnictwa 
tropikalnego

Z  Po lsk i w y jech ała  do Rzymu, a stamtąd do T r i-  
polisu, na kongres ro ln ic tw a  tropikalnego i sub­
trop ikalnego o fic ja ln a  delegacja naukowa, w  skład 
której w chodzą p ro feso row ie  U n iw ersytetu  Jag ie l­
lońskiego, w ydzia łu  roln iczego, w  osobach: dr Ja­
na W łodka, dr K azim ierza Reuppcrta, dr Stefana 
Schmidta oraz z Szk. Gł. G. W . w  W arszaw ie  dr 
p ro f. Marian Górski. K ie ro w n ik ie m  tej o fic ja ln ej 
d e legacji naukowej jost pro f. dr Jan W łodek.

N a leży  podkreślić, że po raz p ie rw szy  na zjazd 
tego rodzaju  zaproszono o fic ja ln ie  polskie s fery  

naukowe.

Skazanie sprawców ciężkiego 
pobicia

W  październ iku ubiegłego roku w  nocy w  B or­
ku Fałęck im  na Michała Zycha napadli W ład y ­
s ław  W itkow sk i i Józe f O grodn ik i tak ciężko go 
pob ili, że Zych  doznał wstrząsu m ózgu i uszkodzę 
nia górnej szczęki. N ad  to napastnicy w y b ili szy'- 
b y  w  m ieszkaniu pobitego. W e  środę obaj napast­
n icy  stanęli przed sądem O kręgow ym  w  K rako­
w ie . W itkow sk i został skazany na 1 i  p ó ł roku 
a  O grodn ik na 10 m iesięcy w ięzien ia .

Przeciw ustawie o letfratosfó
wypowiedział sfe prezydent Rooseve!t

W aszyngton, 8. 3. (R ).  W edług dalszych doniesień prez. Roosevelt wypow iedział się na 
w torkow ej konferencji prasowej przeciwko o becnej ustawie o neutralności St. Zjedn. A. P. 
i oświadczył wręcz, że ustawa ta służy raczej wojnie, aniżeli pokojow i. Dlatego też ustawa 
musi ulec zmianie.

KOMUNIKATY
—  H A S ZA C H A K -iT tZ E D śW IT . Dziś godz. 8 w ie ­

czó r  p lenarne zebranie w  lokalu p rzy  ul. Zyb li- 
k iew icza  8. N a porządku dz.ennym  ważne spraw y 
organizacyjne, referat tow . dra L . Hechta n. t.: „O  
w łaśc iw ą  drogę p o lityk i krajowej**. Obecność 
członków  obow iązkow a.

—  IZ B A  P R ZE M Y S ŁO W O -H A N D LO W A  W  KRA- 
KO W 1E zaw iadam ia, że w  dniach od 10 września 
do 1 października br. odbędą się X IV  Targi M ię- 
dzynaro-odwe w  Salonikach. T a rg i te  są liczn ie  ob- 
sylune przez kraje E uropy południow o-w schodniej, 
dając kupcom i  p rzem ysłow com  sposobność do 
naw iązania n ow ych  stosunków handlowych.

—  N A L E P K I O K IE N N E  N A  D Z IE Ń  18 M ARCA. 
Celem  uczczenia im iem n Marszałka E dw arda Śmi­
głego R ydza  w yszły  nakładem Zarządu Okręgu V. 
Zw iązku  S trzeleck iego w  K rakow ie, O leandry, 
A l. 3-go Maja 7. l i i .  p. nalepki w  cenie 10 gr. 
Dochód z rozsprzedaży pow yższych  nalepek 
przeznacza się na cele w yszko len iow e  P. W . w  
Z. S.

—  B IB L IO T E K A  P R A W N IK Ó W  ŻYDÓAV U. J.
podaje do wiadomości, że W alne Zebranie odbę­
dzie się 11 bm. godz. 7 w iecz. w  sali Z. D. A. 
Przem yska 3.

—  W A L N E  Z E B R A N IE  TO W . N E U R O LO G IC Z ­
NEGO. W  piątek ,dnia 10 marca br. o godz. 19 min. 
15 odbędzie się w  sali w yk ładow ej K lin ik i neur.- 
psycli. U. J. W a lne Zebranie T ow a rzys tw a  N eu ro­
log icznego z następującym program em : I j  Spraw o­
zdanie ustępującego Zarządu za rok  1938: a ) spra-

Błp.

LOBEL TRAU
zmarł po długich a ciężkich cierpieniach 
dnia 8 marca 1939, przeżywszy lat 63.

Wyprowadzenie zwłok z domu żałoby 
przy ul. Koletek 3 odbędzie się dziś, dnia 
9 b. m. na cmentarz żydowski przy ul. 
Mi od o v. ej.

R O D ZIN A

Godzina pogrzebu podana będzie w  kle­
psydrach.

Wozdauie Sekretarza, b ) spraw ozdan ie Skarbnika, 
2) Sprawa Oddziału Polsk iego T ow arzys tw a  N eu­
rolog icznego w  K rakow ie. 3) P rzy jęc ie  now ych  
członków. 4) W nioski. 5 ) Kom isja rew izy jn a . 6) 
W yb ór now ego Zarządu. —  Następnie odbędzie 
się zw ycza jne posiedzenie naukowe K rakow sk ie­
go oddziału Polsk iego T ow arzys tw a  Psych ia trycz­
nego i K rakow sk iego T ow arzys tw a  N eu ro log icz­
nego z następującym program em : 1) D r Bernstein : 
T rzy  p rzypadk i guzów  przysadki (akrom egalia , 
dyslopliia  hypogenitalis, zespół Sim onsa). 2) Dr 
W auder: P rzyp . schorzenia przedn iego płata p rzy ­
sadki (e tio log ia  i le czen ie ). 3) D oc. Ślączka i dr 
Ch łop ick i: P rzyp . sekcyjny guza L indau ‘a.

Losowanie 3-proc. Prem. Poż. 
luwes!. II emisji z dii. 6. III. 39 r.

P ierw sza  liczba oznacza N r  serii, druga —  N r
ob ligacji.

P o  500 zł: 168-30 418-15 517-30 539-15 611-20
1098-30
1864-15
2615-20
3407-30
4325-30
4955-30
6238-15
6891-30
7075-30
8499-37
9058-37
9594-30

1133-37
2076-20
2945-20
3528-37
4343-30
5411-30
6249-15
7201-30
7704-15
8514-15
9110-37

9644-20

1465-20
2208-15
3035-37
3698-30
4460-30
5495-20
6312-20
7208-15
7771-20
8626-37
9110-30

1470-30
2330-37
3068-37
3740-30
4760-15
5477-30
6592-20
7313-20
7813-30
8701-15
9337-30

1601-20
2603-15
3093-20
4283-20
4875-15
5528-30
6604-15
7373-15
7901-30
8763-20
9380-37

1683-15
2619-37
3261-30
4291-37
4954-30
5994-15
6659-15
7541-20
8063-30
9015-20
9545-37

9776-30 10055-20 10092-37 10445-15
10489-30 10520-37 10600-20 10711-15 10717-20
10778-37 10791-30 10826-30 10866-30 10942-30
10954-37 10978-30 11406-37 11463-20 11652-15
11652-15 11854-30 11905-30 11947-15 12091-15
12520-30 12536-30 12530-15 12981-30 13054-15
13150-15 13274-37 13494-30 13541-20 13589-15
13791-37 14081-37 14108-37 14220-37 14258-20
14721-37 14779-37 14795-30 14974-37 15038-30
15215-15 15234-20 15315-15 15497-30 15847-15
15893-15 15924-30 16110-20 16183-30 16250-30
16269-20 17147-30 17158-20 17228-30 17344-20
17307-30 17401-37 17436-37 17046-37 17676-30
17793 30 18058-20 18109-37 18225-30 18459-37
18037-37 18733-30 18766-15 19041-30 19211-30
19254-30 19289-30 19319-20 19351 20 19472-30
19531-37 19594-30 19654-30 19706-20 19860-20
20082-15 20170-30 20224-20 20335-37 20401-30
20418-30 20632-30 20632-30 20087-30 20827-30
21261-37 21357-15 22100-30 22160-30 22243-20
22257-30 22324-30 22473 30 22525-30.

t  dnia 7-go marca 1939 r.
P o  300 z ł: 39-35 111-23 219-35 269-23 393-35

439-11 580-23 675-22 892-36 910-23 984-11 1217-22
1724-23 1957-35 
2393-36 2457-11 
2552-22 2572-36 
2940-35 2944-35 
3556-35 3903-36 
4166-23 4337-23 
4638-23 4669-38 
4817-23 4843-36 
5244-36 5274-36 
5496-22 5507-35 
6796-36 5820-22 
6334-11 6337-36

1344-35 1405-35 1503^35 1513-11
1987-11 2091-11 2198-11 2337-23
2438-36 2475-11 2510-36 2506-23
2621-22 2719-35 2789-23 2811-22
3001-11 3053-11 3054-11 3261-36
3893-36 4042-22 4075-35 4157-36
4405-22 4501-22 4554-23 4555-11
4052-22 4706-22 4723-36 4778-11
4873-23 4930-35 4975-11 5169-11
5301-36 5323-36 5331-11 5308-22
5576-35 5612-22 5715-23 5716-23
5878-11 5979-22 6141-11 6180-23

6530-23 
6671-30 
7159-11 
7498-22 
7752-36 
7874-35 
8137-11 
8359-23 
8782-23 
9025-35 
9269-23 
95597-23 
10133-36 
10345-23 
10860-11 
11400-36 
11067-U  
11800-11 
12065-23 
12259-36 
12517-22 
12705-11 
13199-36 
13480-35 
13813-22 
14140-22 
14669-36 
14886-22 
15584-35 
16031-35 
16304-11 
10492-30 
16623-11 
16901-22 
17163-22 
17046-11 
17885-22 
18206-23 
18570-11 
189-38-22 
19023-23 
19377-23 
19804-11 
20102-23 
20431-11 
20724-35 
21153-11 
21431-22 
21859-11 
22187-23 
22381-23 
22440-35 
22656-36 
22986-11

G525-35 
6711-35 
7195-23 
7540-11 
7758-23 
7910-23 
8147-11 
8389-23 
8823-22 
9040-22 
9300-11 
9644-35 
10153-35 
10377-35 
10895-11 
11400-36 
11691-11 
11803-35 
12086-36 
12259-35 
12512-11 
12785-35 
13219-23 
13646-22 
13825-36 
14169-22 
14714-23 
15330-35 
15711-11 
16101-35 
16409-11 
16530-36 
16741-23 
16977-36 
17289-36 
17674-35 
18065-11 
18411-22 
18777-35 
18950-35 

19124-35 
19399-36 
19879-22 
20253-35 
20451-35 
20855-11 
21163-36 
21509-35 
21931-23 
22227-22 
22939-11 
22452-11 
22695-35 
22999-23.

6531-36
6750-23
7347-3o
7565-36
7757-35
7915-35
8234-23
8402-35
8823-35
9073-23
9309-22
9610-23

6562 
0785- 
7409 
7599 
1804 
7952 
8251 
8419 
8874 
9096 
9433 
9789 

10172-23 
10366-23 
11253-22 
11442-22 
11729-23 
11857-36 
12154-35 
12298-35 
12554-11 
12894-22 
13400-11 
13711-23 
13872-25 
14243-36 
14741-35 
15363-55 
15742-22 
16190-35 
16430-22 
16530-36 
16783-22 
16985-23 
17552-22 
17717-11 
18074-35 
18435-22 
18840-23 
18954-11 
19149-36 
19476-11 
19907-23 
20350-36 
20460-35 
20964-23 
21165-36 
21664-23 
219-58-23 
22247-22 
22421-35 
22488-22 
22836-36

23
36
22
22
30
35
■36
35
11
■23
11
-22

6677-23 
7070-22 
7408-35 
7625-11 
7837-35 
8031-23 
8298-23 
8523-22 
8903-36 
9013-22 
9566-36 
9860-3G 

10260-23 
10451-35 
11263-11 
11478-23 
11740-11 
11910-22 
12235-23 
12372-36 
12626-11 
12940-23 
13415-36 
13736-11 
13993-35 
14320-36 
14759-36 
15451-11 
15833-23 
16267-22 
16481-22 
16561-23 
16777-22 
17033-22 
17550-35 
17806-22 
18149-23 
18515-25 
18852-36 
18984-22 
19193-35 
19508-11 
10911-22 
20391-35 
20520-23 
21085-22 
21317-23 
21716-11 
22002-35 
22275-35 
22430-36 
22540-35 
22861-22

6667-11 
7140-35 
7430-36 
7738-36'T 
7872-30 
8082-36 
8297-36 
8589-22 
8981-11 
9193-35 
9566-36 
9876-11 

10265-35 
10504-11 
11507-22 
115/4-22 
11741-11 
1206J-22 
12229-36 
12394-35 
12666-36 
13171-36 
13422-22 
13740-36 
13997-11 
14540-U 
14853-36 
15524-36 
15897-11 
16274-22 
16483-36 
16622-36 
16836-36 
17037-2* 
17615-35: 
17880-22, 
18266-111 
18530-22 
18882-36 
19008-35 
19241-36 
19726-35 
20067-22 
20432-23 
20521-22 
21128-11 
21362-11 
21809-22 
22145-23 
22316-22 
22417 36 
22528-23 
22948-22
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Qdy okazuje Twym zdzi- 
;wionym oczom śliczną 
tw arz młodej kobiety. Re
gularne stosowanie ĆREME

"  I \ ............ r.
^upiększającego'', opartych

SIM O N  „pielęgnującego  
ri.CREM E SIM ON M. A

no specjalnym połączeniu 
Substancyj odżywczych, 
otrzymuje jędrność i mło- 
dzieńczą żywotność skóry 
nawet w wieku 50-iu lat. 
O b a  kremy Simon zw alcza­
ją  stąrość. usuwają zmar­
szczki, udelikatniają cerę.

90 I \
. T. / V
ych J  ^

CR£ME SIMON 
CRta r?  SIMON M.A.T.1

Wol ne pos ad y
M A G IS T R A (y ) bez praktyki 
lub drogerzysty z prawem 
urządu poszukuje do dro­
gerii prowincjonalnej. Zgło­
szenia z podaniem warun­
ków kierować Admin. „N o ­
wego Dziennika" pod „1515"

1515k

POSZUKUJE się zdolnego 
sprzedawcy w branży radio- 
wo-rowsrowej obnajomlo- 
uego z montażem. Zgłoszenia 
„ Irw ln g " Kraków, Grodzka 
M, 1510k

STENO G RAFII polskiej -  
(niemieckiej) maszynoplsma 
wyucza znany pedagog-spe- 
cjalista Marczewski, K ra­
ków, Rynek ». 1511k

F A B R Y K A  wódek poszuku­
je wykwalifikowanego de- 
stylatora oraz przedstawi­
cieli na Kraków i okolico- 
O ferty: Admin. „Nowego 
Dziennika" pod „2587“ .

ItOSg

W YCH O W AW CA -  prakty­
kant poszukiwany od zaraz 
do zakładu sierot. — Znajo­
mość J. hebrajskiego pożą­
dana. — Oferty składać w 
Admin, „Nowego Dzienni­
ka" pod „2707". 1419g

P A N IE N K Ę  z  branży bła- 
watnej przyjmą zaraz. Kal- 
waryjska 3 Klaphołz.

1413g

ROW OOTW ARTA księgar­

nia antykwaryczna zatrudni 

panienkę Kwalifikacje nie- 
Wyinagane Kaucja. Kraków, 

Grodzka 11. 1412gi

Pocztę szyfrowa 
fnseratowa

ddI**j  wrzncad w *Iągu 
e#!ago dnia

tylko 
do  skrzynki
wmurowana] w bramia 
przód »Nowym Dztonaiklem4 
a ktdrą op rć in la  tlę  

6 rasy dzienni#.

P osad  p o s i u k u j a
P A N I z towarzystwa, kultu­
ralna, reprezentacyjna, by­
ła zarządzająca największe­
go zakładu leczniczo-djete- 
tycznego pod Warszawą — 
poszukuje posady zarządza­
jącej, ewentualnie w  skrom­
nych ramach współdzlerża- 
wy piewszorzędnego pensjo­
natu. Posiada rozległe zna­
jomości, stosunki w najele­
gantszym środowisku W ar­
szawy, Łodzi. — Zgłoszenia: 
„Fachowa" Biuro Ogłoszeń 
Stattera, Kraków. 1447k

F IR A N K I, serwety, bieli­
znę, szlafroki, bluzki wy­
konuje PIERW SZORZĘD­
N IE  według najnowszych 
modeli PO LA  FREYLICHO- 
W A, Kraków Karmelicka 7, 
m. U  tel. 188-45. 1099k

UWAGA1 Przerabiam kape­
lusze według najnowszych 
fasonów po 1.40, nowe 4 zl. 
Augustiańska 3 m. 3.

1264g

BANKO W IEC KORESPON. 
DENT polsko-niemiecki, — 
Znający przepisy dewizowe 
szuka zajęcia w  godzinach 
wieczornych. O ferty: Księ­
garnia Wiener, Katowice, 
Szopena 8 „Korespondent".

1513k

E M IG R AN TK A, znajomość 
angielskiego, francuskiego 
porfekt, ezuka posady do 
dzieci. O ferty księgarnia 
Wiener, Katowice, Szopena 
8 pod „M łoda” . 1515k

U W A G A ! — Uczony, młody, 
eilny szofer szuka zajęcia od 
zaraz. Przyjm ie każdą pra­
cę. Zgłoszenia Admin. „N o ­
wego Dziennika' pod „1425".

1425g

PRZED STAW IC IEL dobrze 
zaprowadzony na terenie 
Oórnego Śląska, Zagłębia 
Dąbrowskiego i Śląska Za­
chodniego, w branży kolo- 
nialno-delikatesowej, p rzy j­
mie przedstawicielstwo po­
ważnej firm y. Pierwszorzę­
dne referencje. O ferty kie­
rować: K a ‘ owice, skr. pocz­
towa 710. 1514k

T T T r r r r r

K KaW C O W A, która dzien­
nie uszyje najelegantszą su­
knię poszukuje prywatnej 
pracy. Ceny przystępne. — 
Goldstein. Soityka 6. l f l lg

DEKORATOR, umiejący de 
korować wystawy, poszu 
kuje pracy. Wykonuje no­
woczesne pisma, druki i cy­
fry  gustownie 1 tanio. A- 
dresować: Paulińska 80, — 
mieszkanie 8. 068g

KTÓRY z Panów pomoże 
znaleźć posadę bezrobotnej 
samotnej urzędniczce. Przy- 
ję laoy ewent. propozycje 
matrymonialne panów w 
wieku 40—45 lat. Zgłoszenia 
Admin. „Nowego Dzienni­
ka" pod „2688". 1409g

POSZUKUJĘ dla sioBtry 
pokoju (własna pościel). — 
Oferty z podaniem warun­
ków do Admin. „Nowego 
Dziennika" pod „2407".

POKOJ piękny, frontowy, 
umeblowany, pełnokomfor- 
towy dla 2 panów z utrzy­
maniem lub bez z osobnym 
wejściem do wynajęcia. Sta­
rowiślna 80/3. 1427g

DWUOSOBOWY, piękny, — 
komfortowy pokój, częścio­
we utrzymanie, do wynaję­
cia. Floriańska 32 m. 9, lei. 
216-54. 1507k

POKOJ elegancki komforto­
wy wolny od 15 murca. — 
Brzozowa 7/8. 1407g

LO K AL  frontowy — dwie 
ubikacje zaraz do wynaję­
cia. Gertrudy 7. 7056k

DO wynajęcia dwa duże po­
koje frontowe nadające się 
na biuro przy ul. Straszew­
skiego. Zgłoszenia Admin. 
„N ow eg. Dziennika" pod 
„2711", 1422g

NA biuro ł  pokoje śródmie­
ście. I  piętro do -wynajęcia. 
Zgłoszenia tel. 109-77. gods 
l - « .  1417g

AKCJE , wszelkie P A P IE  
RY państwowe, LISTY za­
stawne — kupuje — sprze­
daje Kantor wymiany Hen- 
ijk a  SPERLING A, Kolek 
tura „K L A S Ó W K A " K ra ­
ków, Rynek, róg Siennej.

1362k

BEZPŁATNY, REKLAMO.
W Y tydzień naprawy D Y­
W ANÓW  Perskich, K ili­
mów w T K A L N I Chodni­
ków, Kraków, Józefa 2. — 
Telefon 173-98. 1415g

CHODNIKI, dywany. kiJi 
my z odpadków. T K A L N IA  
Kraków, Starowiślna 49 — 
Tamże artystyczna naprawa 
dywanów. 1054g

W YK W IN TN E  obiady -  za 
1 zł wydaje inteligentna ro­
dzina żydowska. Brzozowa 
12/3. 2249k

PIERW SZORZĘDNA siła 
samodzielna stenotypistka, 
korespondentka polsko-nie­
miecka zmieni posadę. Zgło­
szenia „937" Binro Ogłoszeń 
Stattera, Rynek 8. 1513k

ZNISZCZONE torebki dam­
skie odnawiam, Dietla 84/8.

1399g

U N IE W A ŻN IA M  zgubioną
książeczkę wojskową na na­
zwisko Rubin Kurtz ur. 1894 
r. Warszawa, wydaną przez 
PKU. Kraków-Miasto.

l41Gg

CUDZOZIEMKA UDZIELA

ANGIELSKIEGO
początkującymi zaawan­
sowanym, Konwersacja 
i korespondencja handlo­
wa. Katowice, tel. 358-55.

nauka l wychowanie
ANG IELSKIEG O  

K AR M E L KOLETEK TRZY

615g

KURSY KROJU H ALPE R N  
iiSSEROWEJ zaczynają no­

wy kurs. Wpisy: K R U P N I­
CZA 18. 1267g

YNG1ELSKI, — francuski — 
niemiecki — metodą Anso- 
na: Krowoderska 5. Złotych 
cztery miesięcznie. 1039g

STENO G RAFII wraz z ma- 
szynopismem wyuczysz »i« 
najszybciej u fachowej spe­
cjalistki ZO FII SCHoNGU- 
TÓ W NY WW . Świętych 8, 
1 p. Telefon 109-97. Opłata 
miesięczna 12 zl. 1369k

AN G IE LS K I na odległości 
Żądajcie szczegółów. Prof. 
Dr Roman Thorn, Kraków, 
Grodzka 42. 1316g

ANG IELSK IEG O  początku­
jących, zaawansowanycn — 
literatura — gramatyka —- 
przedmioty handlowe. Zdol 
nych, pilnych do 8 miesię 
oy. Starowiślna 41/8. 919k

TAŃCZYĆ -  W YUCZAM  -  
IN D Y W ID U A LN IE : TELE ­
FON 320-59. 1421g

SPROSTOW ANIE.
W  oświadczeniu p. L. Sterna-Goldsteina z dnia 25 lutego 

1938 r. zaszła omyłka, a mianowicie zamiast słów: „J a ­
kobym podawał, że sprzedają dywany, podszywając się pod 
ich w yroby" — winno być: „Jakobym podawał, te
SPRZEDAJĘ". 8335g

K AM IE N IC Ę  trzechpiętro 
wą, 27 pokoi, Bklepy, dochói 
M IESIĘCZNY 670—  złotych 
cena 60.000.— GOTOWKĄ 
45.000—  sprzeda POSNER- 
BALKEN, Kraków, Seba­
stiana 7, telefon 143-68.

1506 k

H ALLO ! Telef, 168-21. Gar­
derobę noszoną kupuję, pła­
cę najwyższe ceny. Gold- 
berg. Gazowa 11. 309k

KONCESJONOWANA f ir ­
ma kupuje wszelką noBzoną 
garderobę, obuwie, bieliznę. 
Płaci najwyższe ceDy. — 
Fuks, Kraków, Starowiślna 
74, Telefon 210-18. 34Slk

1  Z d r o jo w is k a
R A B K A . Pierwszorzędny - 
pełnokomfortowy PENSJO­
N A T  STORCHOWEJ -  
„JE D Y N A C Z K A " tel. 373 -  
otwarty cały rok — poleca 
pokoje z bieżącą -*eplą, z i­
mną wodą, wykwintnym u 
trzymaniem od zł 5.—

1203 k

S p r z e d a ż  1
TELEGRAM. Firma Szy­
mon Tauber, Kraków, Stra- 
dom 2 i Starowiślna 27 u- 
urządza JAR M AR K  wy- 
sprzedażowy. 1134k

ZAKO PANE. — Pensjćmai 
„Kampanuia" — Droga do 
Bialogo, piękne położenie, 
kuchnia znana, przyjmuje 
po Zł 5.— dziennie. Zarząd 
Faisehussowie. 1302*

O K AZYJN IE  sukna, wełny, 
jedwabie. „Blawatnia oka­
zyjna". Krakowska 6 1 p.

ZAKO PANE . Połnokomfor- 
towy pensjonat „WOŁODY- 
JÓ W KA" telef. 1474, poleru 
pokoje na marzec i kwiecień 
po cenach zniżonych. Z o 
rząd Stambergerów. 1435k

M ASZYNY do pisania biu­
rowe, walizkowe w olbrzy­
mim wyborze hurtownie i 
detalicznie poleca „M ASZY- 
NODOM", Kraków, Zwierzy­
niecka I. 128Sk

ODCISKI usnwa niezawod­
nie „R IG O ", 50 groszy. Dro­
geria SCHAPSENSOHNA. 
Kraków, PJac Nowy. 1292k 

1292k

ZAKO PANE, — Pelnokom- 
fortowy hotel - pensjonat 
„N E L L IN ". biożąca ciepła, 
zimna woda, pokoje słone­
czne, znana kuchnia w y­
kwintna, Zarząd SCHEREK- 
UEHENOWA, telefon 1714 
CENY POSEZONOWE ZN I­
ŻONE.

NADESZŁY najmodniejsze 
KUPO NY (ubrania, płasz­
cza, kostiumy), ceny bez­
konkurencyjne Skład Resz­
tek Bielskich. J. MiiNTZ, — 
Stradom IG (W  PODWÓR­
CU) telef. 140-82. 1289k

ZAKO PANE . — Psasjonat 

„Irusia" droga do Białego,

MEBLE LAK IE R O W A N E ! 
PIERW SZORZĘDNE! N AJ­
TA N IE J ! SCHOR, BRAC­
K A  «, STARO W IŚLNA 8.

1212k

telefon 19 49- Pioiwazorzęd- 

na kuchnia rytualna. Bajl- 
nerowie. IlOk

INSERATOW
D R O B N Y C H
n i*  przyjmuj* * 1*  

t*l*foul*znl* 
tylko wproot 

«* Admlnlatrnojl 
1 wyłączni*

Z*. O O T  Ó W  K g

P * * z t ą  s z y f r ó w *
odblsrsd ntfat tylko I  
»  ciąg* 14 dal ad daty | 
obsiania się tdntlacfo 1 

Inssrstn. r

Z U R N A U
MANEKINY
N A JTA N IE J  POLECA

S. 0HRENSTEIN
K r a k ó w , g k o d z k  a  33
(w podworcu). Teł. 222-62 
ZAM Ó W IENIA Z PRO­
W IN C JI ZA ŁATW IAM  
ODWROTNIE. 4H2

K R Y N I C A ,  PENSJONAT 10T0S
(Naprzeciw Nowych Łazienek)

pad nmim Drowej R. i S. Warhaftigowei
Pełny Komfort — C iep ła  i zimna woda —  Pokoje 

s ło n e c z n e  —  Kuchnia w y k w in tn a  —  Ceny niskie

H I S Z P A Ń S K I E G O
języka w yu cza li początiiującs cu> zaawaośowanv<jh. Zył

ZAM OJSKIEGO 2 2 / 4

PRENUMERATA w  Krakowie z odnosze­
niem i bez odnoszenia oraz na prowincji
i z przesyłką pocztową . . . miesięcznie zł 4.30 kwartalnie zł 12.90 
Zagranicą z przesyłką pocztową miesięcznie zł 7.50 kwartalnie zł 22.50

)GŁOSZENIA. Podstawą obliczeń jest 1 milimetr w  jednym łamie. Strona 
w  tekście i nadesłanem ma 3 łamy po 76 mm. Strona za tekstem ma 
6 łamów po 38 mm. Najmniejsze ogłoszenie drobne liczymy za 10 słów.

CENY w  złotych: I  strona 1.25, Tekst 1.00. Nadesłane 0 75. Za tekstem 
0.25. Drobne od słowa 10 groszy. Dla poszukujących pracy 5 groszy. 
Gratulacje i kondolencje do 4 wierszy zł 5.—. Ogłoszenia ślubne i zaręczy­
nowe zł 10.—  Podziękowania lekarskie do 25 mm zł 10.— Nekrologi 
(klepsydry) do 60 mm w  I. łamie zł 20.— Za zastrzeżenie miejsca do­
licza się 25%, za druk kolorowy 50%, *

„NOWY DZIENNIK" wychodzi codziennie, także w  poniedz.! dni poświąt.

W ydaw ca: Za spółkę W yd , „N ow y  Dziennik” : Zygmunt Hochwald. —  Redaktor: Dr. Mojżesz Kanfer. 
Nowa Drukarnia Dziennikowa, Kraków, Orzeszkowej 7- —  pod zarządem Maksymiliana Feldmana.


